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że bedzie Się tezymat konstytucji i współpracował z parlamentem 


.0. 66.1 


Najwiekszą radość po powrocie do Rumunji sprawił mu widok... Syna 


BUKARESZT, 12 czerwca. — 
(Pat.) — Wczoraj o godz, 19-ej 
król Karol przyjął w pałacu kró 


lewskim przedstawicieli prasy | nicach, zakreślonych przez kon | kałem się z licznemi sympal ja- 


zagranieznej w liczbie około 50, 
do których przemówił w nastę- 
jujących słowach: 

„Z przyjemnością spełniam 
wyrażone przez panów życze- 
nie widzenia mnie. Jestem prze 
konany o doniosłości współpra- 
cy prasy z rzadem dla zapewnie 


Wróć, wSzystko wybaczoue! 
Król Karol rumuński, 


nia postępu zdrowych idei, — 
Spodziewam się, że przedstawi- 
ciele prasy zagranicznej pozo- 
staną w ciasnym kontakcie z 
Rumunją, aby informować w 
sposób, odpowiadający rzeczy- 
wistości o tem, co się u nas 
dzieje. Ponieważ w ostatnich 
czasach nazbyt już często poja- 
wiały się w prasie godne ubołe: 
wania błędne informacje, sądzę 
że mogę się odwołać do panów 
sumienia i poczucia obowiązku 
zawodowego, aby ściśle kontro- 
lować podawane wiadomości. 
Zadano mi rozmaite pytania. 
Przedewszystkiem: czy wezmę 
czynny udział w rządzie? — a 
następnie: Czy skłaniam się ra- 
czej ku rządowi parlamentar- 


Możecie 
mieć zawsze śnieżno-białe zęby 
czyszcząc je codziennie my- 
dełkiem do zębów Odol. My- 
dełko Odol czyści zęby i przy- 
wraca im naturalną barwę. 
Mydełko do 
zębów Odol 

posiada 
przyjemny 
smak i jest 

bardzo 
oszczędne 
w użyciu. 


stytucję, Wszystkie moje wysił- 
ki zmierzać będą do zapewnie- 
nia szczerej współpracy z rzą- 
dem i parlamentem. Zapytywa- 
no następnie: Co było moją naj 
większą radością po powrocie 
do Rumunji? Odpowiem, że był 
to widok mego syna. Zadawano 
mi również pytania, czy jestem 
|za'udziałem kapitałów zagra- 
|nicznych w przedsiębiorstwach 
| rumuńskich? Odpowiadam chęt 
i nie, aby wyjaśnić sprawę, któ- 
|rą uważam za doniosłą. Może- 
cie panowie zapewnić zagranicz 


| ne koła finansowe o całkowitej | 


mej przychylności, Jestem pize 

| konány, że wykorzystanie wiet 
kich bogactw w kraju wymaga 
współdziałania kapitału zagra- 
| nicznego. Zapytywano wresz- 
cie, komu zawdzięczam mój 
| powrót do kraju? Muszę stwier- 
| dzić, że sobie Samemu; byłem 
sam sobie najpewniejszym po- 
| mocnikiem, 

Kilku z panów prosiło mnie 
o oświadczenie, przeznaczone 
dla ich kraju. A więc przede- 
wszystkiem Francja.  Podkre- 
ślam, że Francja zajmuje w mo- 
jem sereu jedno z pierwszych 
miejsc. Nie zapomnę nigdy go- 
ścinności, z jakiej korzystałem 
przez 4 lata na terytorjum fran 
cuskiem. 

W stosunku do Jugosławji są 
dzę, iż nie potrzebuję potwier- 
dzać przyjaźni, przypieczętowa 
nej tak bliskiemi związkami ro- 
dzinnemi, oraz wspominać o łą 
czącej nas szczerej współpracy. 
Co się tyczy Italji, wystarczy 
przypomnieć wspólne nasze po- 
chodzenie od starożytnego Rzy- 
mu. Mamy tę samą krew i ten 
sam temperament, Osobiście po 
dziwiałem zawsze Italję. Jestem 
klasykiem i kocham się w re- 
nesansie, który nie przejawił 
się nigdzie w tak pięknych 1 
nieśmiertelnych formach, jak 
w Italji. Co do Węgier, można- 
by przypuszczać, że zagadnie 
nie to jest drażliwem. W prze: 
mówieniu,  wygłoszonem na 
zgromadzeniu narodowem 
stwierdziłem, że dążeniem mo- 
jem będzie utrzymanie dobrych 
stosunków sąsiedzkich. Jednak: 
że specjalnie rolniczy charak- 
ter kraju zmusza nas do obrony 
naszego rolnictwa. W sprawie 
pogłosek o rzekomych prześla- 
dowaniach żydów, sądzę, że 
puszczali je ludzie, źle mający 
naród rumuński, z natury pełen 
tolerancji. Zresztą pewne za- 
mieszki, jakie miały miejsce, 


Premjer rumuński Maniu. 


nemu? Odpowiem na to: Je-|ani poparcia u rządu. Co się ty- śpi = 
stem przeświadczony, iż monar- | czy ogółu mniejszości, stwieT- Trudności przy fwa 
cha winien trzymać się w gra-|dzam z zadowoleniem, iż spot- 


rzeniu gakinefu 


BUKARESZT, 12 czerwca. — 
(Tel. wł. „Głosu Porannego*)— 
Tworzenie gabinetu rumuńskie- 
go natrafia na poważne trudno- | 
ści. Premjer Maniu, którego 


| król przyjął i któremu zakomu | 


nikował swe życzenie powierza 
nia mu misji tworzenia nowego 
rządu, podziękował za zauia- 
nie, ale jednocześnie prosił. w 
król nie pawierzał mu misji twe 
rzenia nowego gabinetu. | 

Maniu zaproponował, ht m | 
sja stworzenia nowego rządu. w | 
którym byłyby równieź repre- | 
zentowane czynniki polityczne: 
niewchodzące w skład naroda- | 
wego stronnictwa chłopskiego; 
była powierzona jednemu z wi- 


mi, na które odpowiadam z ca- | ceprezesów narodowego stron- 


łego serca. Jeśli mniejszości hę- 
dą zachowywać się lojalnie. to 
mogą liczyć na mnie“. 

Po tych oświadczeniach król 
pożegnał się serdecznie z przed 
stawicielami prasy, mówiąc: 
„Dowidzenia panowie“, 
RNE S RA 


Nowy Biesiedowski | 
w Berlinie 


BERLIN, 12,6, — W Berlinie | 
znalazł się nowy naśladowca Bie- 
SjedowSkiego, naczelny dyrektor 
niemiecko - sowieckiego syndyka. , 
tu lotniczego „Deruluft* Dawidow, | 

Dawidow organizator sowieckie , 
go lotnictwa cywilnego, kierownik | 
syndykatu, przybywszy do Berlina, | 
wystosował do ambasady Sowiec: 
kiej liSt, w którym oświadcza, iż 
nie zamierza więcej wracać do 
Moskwy z powodu panujących tam 
nieznośnych sto”unków _pońtycz- 
nych i goSpodarczych. i 


niewa, albo gen. Prezanowi. - 
Maniu zapewnił, iż zarówno on. 
jak i stronnictwo, które repre- | 
zentuje, okażą osobie, której bę 
dzie polecona ta misja, jaknaj- 
zupełniejsze poparcie. 
Wówczas król powierzył mi- 
sję tworzenia rządu gen. Preza- 
nowi. Ale i ten złożył tę misję, 
ponieważ partją liberalna odmó 
wiła udziału, podczas gdy 
wszystkie inne partje zgłosiły 
gotowość wzięcia udziału w ga- 
binecie. Król prawdopodobnie 
przyjmie wiceprezydenta nao- 
dowej partji włościańskiej i b. 
ministra sprawiedliwości, Junia 
na czy jednak poruczy mu pra 
rzenie gabinetu, dotychczas jesz 
cze nie wiadome, ponieważ król | 
przedtem zamierza jeszcze raa 
konferować z byłym ministrem 


Maniu. 


Wyrok na arcyb. Kowalskiego 


uchylony przez 


Warsz. kor. „Głosu PE) 
go* (Fr.) telefonuje: 


sąd najwyższy 


najwyższy uwzględnił skargę ka 
sacyjną obrony i uchylił wyrok | 


go‘ teleionuje: 


Oczekiwał na dworcu 


BUKARESZT, 12,6, (ATU) 
Królowa wdowa Marja rumuńska 
przybyla w czwartek wieczorem 
o godz, 19,20 Specjalnym pocią* 
giem do BukareSztyu, Na stacji ocze 
kiwali na nią król Karol, książę 
Mikołaj, ks, Elżbjeta i następca 
tronu Michał, Powitanie było bar: 
dzo Serdeczne. 


króh 
przywódca libes 
rałów. 


Nieublagany wróg nowego 
Vintila Bratianu, 


z z z 
Jej królewska [Mość 
BUKARESZT, 12,6, (ATU) — 

Na mocy rozporządzenia króla Ka 

rola, rozwiedziona jego dawniejsze 

małżonka Helena otrzymała pozwo 
lenie noszenia tytułu: Jej Królew* 
ska Mość, co równa się obwolaniu 
iej królową, 


ZA DE Faj 


WA ZARAZA. WRAŻZF. CTR 


Z T-miu na 6 I pół 
Obniżenie stopy dyskon= 
towej w Banku Polskim 

Warsz, koreSp, „Głosu Poranne* 


Dnia 12 b. m. w lokału Banku 
Polskiego odbyło Się zwyczajne 
posiedzenie rady tego banku pod 
przewodnictwem prezesa dr. Wła: 
dysiawa Wróblewskiego. Rada 
Banku, uwzględniając dalsze zmniej 
szenie portfelu weksiowego Banku 
oraz trwającą nadal zniżkową ien- 


Po dwudniowych naradach sądu apelacyjnego. Sąd najwyż- | dencję Stóp procentowych na ryn 


sąd najwyższy jako kasacyjny | 
ogłosił wczoraj późnym wieezo- 
rem wyrok w sprawie zwżerzch- 
nika kościoła marjawickiego ar 
cybiskupa Kowałskiego, skaza- 


szy przekazuje równocześnie | 
sprawę sądowi 
do ponownego rozpatrzenia z 
zastrzeżeniem, że skład trybu- 


nału sądzącego zostanie dła tej 


nego w drugiej instancji na 2 | sprawy zmieniony, 


nie znalazły echa w narodzie, | lata 8 miesięcy więzienia. Sąd 


kach zagranicznych, postanowiia 


apelacyjnema | obniżyć, poczynając od {3-30 czer- 


wea r. b, stopę dyskentową z 7-muiu 
na 6 i pół proc., stopę procentową 
zaś dla zastawów terminowych i 
otwartego kredytu z 8-miu na b 
i pół proc. 
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Od chwili, gdy Briand wziął 
w ręce zagadnienie Europy, 
wiecznie wczorażsi ludzie Za- 
czynają również poważniej pa-, nie jest w stanie przewidzieć. 
trzeć na tę sprawę, niż to czy-| To, co osobiście w Rosji wil- 
nili przed dziesięciu laty, gdy działem i co ostałnio styszałem 
nas wyśmiewali jeszcze wszys- od wybitnych znawców, prze- 
ty Za to, że uważaliśmy pojęcie mawia wprawdzie za bezwzględ 
Europy za sztandar nowej epo- ną wolą przywódców do utrzy- 
ki. mania pokoju, który leży w ich 

W gruncie rzeczy jest to król- najżywotniejszym interesie; 
ki okres czasu 1 jeśli niezmo*- kwestją jest jedynie, czy pewne 
dowany Condenhove - Calergi go dnią ci przywódcy, — jak to 
może już dzisiaj przedłożyć pro miało miejsce w Rzymie, — nie 
jekt konstytucji, nie narażając stana się bardziej załeżni od wą 
się na ironiczny uśmieszek Fu- runków,  niżby to im i nam 
ropy, to osiągnięto i szybciej i przyjemne było. 
więcej, niź wtedy marzyłiśmy.| Bowiem nietyłko w antytezłe 
Ale przecież między książkami Rosja — Europa, ale we wszyst 
decydującemi Rousseau, Wolte- kich dziedzinach, we wszyst- 
ra i Diderota z jednej strony, a kich słolicach rozgrywa się 0- 
francuską rewolucją — z dru-  becnie przewidziane widowisko 
kiej przeszło równieź zaledwie że wszysey się zbroją, a nikt nie 
dwadzieścia lat. a gdy Się te chce wojny, czego tuż przed woj 
książki nkazały, to tłum ich au- na nie można było powiedzieć o 
torów uważał też za ideologów. | wszystkich rządach. Zagadnie- 

Być może, iż Briand w prze- nia, które w okresie 1910 — 
hośnym senste edęgra kiedyś ro, 1914 zaosStrzyły się do stanu 
lę Mirabeau, który oderwał się, wojny, jeśli nawet nie uczyniły 
od przesądów swych czasów i; jej nieuniknioną, juź dzisiaj w 
hył jedynym, mogącym rozwią | Europie nie istnieja; ba, ośmie: 
ząć Sprawę przebudowy Sspołe- lam się twierdzić, że trudności 
czeństwa, ewentualnie nawet) są mniejsze, Nie o to chodzi; że 
bez przelewu krwi,  Czem bo-| dzisiaj mniej jest niesprz wiedli- 
wiem są obydwa dzisiejsze prą-| wości w konstrukcji władzy i 
dy. europejski i rosyjski, jeśli| władców; raczej po traktacie 
nie próbą przebudowy _Społe.| wersalskim jest ieh więcej, Ale 
czeństwa? Aczkolwiek pierwszy | myśl pacyfistyczna — jedyny 
z nich wygląda politycznie, a| produkcyjny skutek wojny — 
drugi . socjalnie, to jednak oby | opanowuje dzisiaj miliony, pod 
twą są jednym i drugim. Dzi-| czas gdy włedy znaną była za- 
siaj trudniej. niż kiedykolwiek | ledwie tysiącom, a te miljony w 
pęoblemy te od siebie pddzielić, | wielu państwach powołane zo- 
a jeśli rewolucja francuska row | stały do brania udziału w decy- 
poczęła się, jako walka Kkłaso-| zjach. © czem wtedy nie było 
wa, a zakończyła Się, jako zwy-| jeszcze mowy. Uczucie, że za 


77) Szy 


cięska dyktatura, 


do wojny, której rezültatów nikt 
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Rewizja iralciaiów 


Znamienny artykuł brata dyktatora włoskiego 


MEDJOLAN, 12,6. (PAT) 
Zwróciły powszechną uwagę arty» 
kuty, podpisane przez brata pre: 
mjera włoskiego, Arnolda Musso- 
limi'ego, omawiające projekt Brian 
da o federacji Paneuropej kiej. W 
trzech kolejnych artykułach redak 
tor naczelny „Popolo d'Italia“ 
stwierdza, że Briand w swym pro: 
jekcie idzie po śladach Wilsona. 
Francja po zwycięskiej wojnie 
jest jednem państwem, w którego 
mtere$ie leży utrzymanie za wszel 
ką cenę postanowień traktatu wer: 
rątskiego, Stąd wypływa pacyfizm 
Brianda, zdaniem A. Mussoliniego. 

Autor twierdzi, że hisłorja i logi 
ka uczą, iż zachowanie pokoju 


— |się zapomina, jak zapomina o pro» 
blemie RoSji, 

Arnold MuS*olini strwierdza w 
konkluzji, że utopja  paneuropej: 
Ska może siać Sję faktem dokona- 
rym, o ile zrealizuje Się następują 
cych Sześć punktów: 

a) Rewizja niektórych trakta- 
tów pokojowych; 

b) Parytet uzbrojeń; 

c) Rozdział Sprawiedłtwy kolo" 
nji i surowców; 

d) Wyeliminowanie wpływów 
tajnych z polityki niektórych na- 
rodów; 

e) ZaStosowanie zasady Szacun: 
ku władzy uznającej i biorącej 
pod uwagę porządek hierarchiczny 
w urządzeniach I rozporządzeniach; 

f) Układy zasadnicze w zakresie 
celnym i ekonomicznym. 


można oSiągnąć jedynie dzięki za: 
dośćuczynienia wymogom sprawie: 
dliwości i poprawieniu błędów, po: 
pełnionych, o czem Briand zdaje 


WETEN 


A Najlepszą ochroną produktów | 
spożywczych przeciw zepsuciu to automatyczna chłodnia ałektryczna 


która jednocześnie jest źródłem nowoczesnego komfortu I wygody 
w każdym domu. 


Stale na składzie: szafy domowe, dla barów, restauracji i sklepów 
spożywczych, specjalne komory dla sklepów rzeźniczych poleca 
przedstawicielstwo: 


„ELIBOR" 


Ska Bke, Han" owo-Frzemysława b. 1. Borkowski 
i Oddział w lolzi, nl. Kilińskiego 70, tel. 181-74. 
kk AK 1005 OE E ADNE TES 


mogłaby również doprowadzić | 


to rosyjska | pomocą rozsądku i tolerancji 


można wyrównać to, czego nie 
mogły wyrównać armaty i gazy 
trujące; doświadczenie, które 
uczy, że wprawdzie można jesz 
czę dzisiaj prowadzić wojnę, ale 
że de facto można ją tylko prze 
grać: to błogosławione  znisz- 
czenie zładzenią jest jednak 
przekazywane przez niezliczo- 
nych świadków katastrofy ich 
synom, również przez matki 
ich córkom. Fakt że naj- 
bardziej militarny ze wszyst- 
kich narodów podarował świa- 
tu najlepsze książki przeciwko 
wojnie i zmusił świat do przyję 
cia ich, ten fakt wydaje mi się 
jednem z wielkich symboliez- 
nych zjawisk w Europie; ani 
„Stahihelm*, ani korporacje stu 
denckie, —  ehociażby nawet 
miały liczebną przewagę, — nie 
oznaczają na przyszłość takiej 
wartości, jak ta morałna ofen- 
zywa, która po raz pierwszy w 
historji doprowadziła do pu- 
blicznego napiętnowanła wojny 
Czyż karty historji nie są pełne 
takich wyśmianych wyznań, u- 
czynionych przez mniejszość? 
Czyż historja idei nie jest kon- 
spektem fałszywych sądów tht- 
mu, które jednak nie przeszko- 
dziły w końcu tym ideom do 
zwycięstwa? Gdy odezwały się 
głosy za zamienieniem prawa 
pięści przez kodeks, to pionie 
rzy tej sprawy zostali wyśmia- 
ni, a może nawet spaleni; a prze 
cież prawo pięść: nie istniei. 


Samobójstwo 


w Zakopanem 


ZAKOPANE, 126. (PAT) 
Dziś około godz, 8-ej rano zaalar= 
mowano tutejszy komisarjat poli- 
cji, że w jednym z pensjonatów 
przy ul, Zamoyskiego zdarzył się 
tra wypadek Samobójstwa. 
Dr. Kraszewski denatkę, 36-letnią 
Helenę Bohdanową ze Lwowa, 
w stanie beznadziejnym, z prze- 
Strzeloną lewą Skroniąj odwiózł 
do Sziptala, gdzie po paru godzi: 
nach, mie odzyskawszy przytomno* 
ści, zmarła, Denatka bawiła w Za- 
kopanem od 3:ch tygodni, 


OPA MUSI ZWYCIEĘŻYĆ! 


dzisiaj nawet wśród murzynów. | pów, nie zwrócimy już nigdy!* 


Zlikwidowanie 


międzynarodo- | Tak same legitymiści przy po 


wego prawa pięści nie jest by- | wrocie Burhonów daremnie się 
najmniej trudniejsze: ponieważ | radowali: zwycięstwo trzeciego 


nawet więeej ludzi jest zaintere | 
sowamych, a mianowicie nietyl- | 
ko uciskani, lecz wszyscy, to ta 
likwidacja nastąpi napewno. 
Nastąpi tem pewniej, że wiad 
ey wszystkich państw obawia- 
ją się wojny, aczkolwiek ich 
przemówienia jeszcze Są przy- 
stosowane do starej psychologii 
mas. Z jaką szybkością sowiety 
przekształejły swój program 
światowy w narodowy! To, że 
na wewnątrz dążą oni i osiaga- 
ja chwilami wspaniałe rezulta- 
ty, jest równie niewątpliwe 
tam, jak w Rzymie. „Jednej rze 
czy — powiedział mi Trocki u- 
bieglej jesieni — nie mogą zmie 
nić nawet nawroty: ziemi, któ- 
rą z rąk hrabiów, kościoła i pań 
stwa oddaliśmy w ręce  chio- 


stanu pozostało również pod 
panowaniem powracających 
królów i przebudowałe pół En. 
ropy, która przedtem za pomo 
cea wojen, częściowo nawet it 
wieńczonych sukcesem, zwraca 
ła się przeciwko rewolucji i je? 
synowi. Bowiem to wydaje się 
być stałem prawem wszystkich 
rewolucji: co zdobyły, to może 
być zmienione co do formy, 
ale nigdy pod względem 
treści. Dlatego też nie 
decyduje to, czy jakiś prąd re 
alizfe swe idee powoli pozy. 
tywnie, natomiast decyduje 
fakt, że taki prąd w mgnienix 
oka strąca z piedestałn to. co 
przestarzałe, 
EMIL LUDWIG, 


Przed soborem w Polsce 


Prawosławie przed wojną i obecnie 


Wobec bliskiego już zwoła- | 
nia soboru prawosławnego w 
Polsce podajemy kilka danych 
o cerkwiach autokefalnych. 

Prred wojną wvznanie pra- 
wosławne składało się z 15 
autokefalnych cerkwi. Były to 
1) Patrjarehat konstantynopo. 
litnński, rozciągający swą wla- 
dzę nad Turcją europejską i 
częściowo azjatycką, Nominal- 
nie należały doń djecezje Bo 
śni i Hercegowiny. 2) Patrjar: 
chat antjochijski, liczący do 60 
tys. wiernych w Syrji i Mezo- 
potamji, 3) Patrjarchat aleksan 
dryjski, rozciągający swą wła- 
dzę nad nielicznymi prawo- 
sławnymi Egiptu (około kilku- 
nastu tysięcy). 4) Patrjarchat 
jerozolimski, liczący również | 
kikanaście tysięcy wiernych w 
Palestynie. 5) Niezależne arcy- 
biskupstwo Synaju, ogranicza- 
jące się do klasztoru i należą- 
«cych do niego włości. 6) Nieza 
leżne arcybiskupstwo Cypru. 
2) Cerkiew królestwa greckie- | 
go, 8) Cerkiew królestwa serb- | 
skiego, 9) Cerkiew Czarnogóry. 
10) Egzarchat bułgarski, zosta- 
jący atoli w schizmie z patrjar- 
chatem carogrodzkim. 41) Me- 
tropolja serbska w Karłnw-, 
cach (pod panowaniem węgier| 


skiem), 12) Metropolija runum 
ska w Sybiu (w Siedmiogro- 
dzie). 13) Metrovolja bukowiń 
sko - dałmacką, 14) Cerktew 
królestwa rumuńskiego, 15) 
Największa cerkiew rosyjsku, 
od roku 1917 patrjarchat. 


Po wojnie świałowej szerep 


„|cerkwi autokefalnych zniki zu 


pelnie, jak np. trzy cerkwie 
autokeialne dawnych Austro - 
Węgier. Ru.auńską metropolije 
w Siedmiogrodzie pochlonę:a 
cerkiew królestwa rumnuńskie- 
go, metropolję w Karłowicach 
— cerkiew serbska, metropv- 
lja bukowińsko dalmatyńska 
rozpadła się: Bukowina dosta- 
ła się Rumunji, a dalnatyńscy 
prawosławni podlegają teraz 
władzy cerkwi cerbskiej, Nad- 
to granice innych bałkańskich 
cerkwi aułokefalnych były roz 


szerzone lub zwężone według 
granie politycznych danych 


państw. Tak samo stało się z 
dawną autokefaiiszną cerkwią 
rosyjską. Rozpadła się ona na 
szereg oddzielnych cerkwi, u 
warunkowanych nowvimi gra: 
nicami politycznemi. 

Powstała też aulokefaliczna 
niezależna od Mokswy, tet- 
kiew prawosławna w Polsce, 


Í 


W roli głównej: 


Marja CORDA 


2 poteżne przeboje: 


STANSK) 
MILI 


dramat miłości, podejrzeń i zdra» 

dy. — Wspaniałe zdjęcia We- 

necji, jej kanałów i romantycznych 
pieśni gondoljerów. 


Dramat wiosennej miłości. 


W roli główn. pełna czaru 


Colleen Moore 


wkrótce „LUNA” 


TWOJE 
CZARNE 
DEZY 
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Jack Sharkccy w 4-iej rumdzie zdysikwalifikowanyg 


Schmelling 


NOWY JORK, 12 czerwca-— 
Cała Ameryka, a z nią Świat 
sportowy Europy z niezwę- 


Minisfer Grandi 
w Krakowie 


KRAKÓW, 12.6. (PAT) — Dziś 
rano przybył do Krakowa włoski 
minister Grandi z ministrem Zale- 
skim. Obu ministrom towarzyszą 
małżonki oraz ambasador włoski 
w Warszawie Martin Franklin z 
małżonką, radca ambasady Rocco 
i sekretarz Nonys, 

O godz, 9,20 zebrali Się na dwor 
ci: przedstawiciele władz miejsco- 
wych i wojskowości celem powita: 
nia ministra Grandi'ego. 

W oddzielnej grupie ustawiły Się 
delegacje kolonji włoskiej z Kato» 
wic ze sztandarem oraz kolonji z 
Krakowa w liczbie 18 osób, które 
znowu powiłały ministra Gran: 
di'egó okrzykiem faszystowskim 
1 podniesieniem rąk, 


= s 
„i w Wieliczce 

KRAKÓW. 12.6. (PAT) — Dziś 
popołudniu minister Grandi udal 
się do Wieliczki w towarzystwie 
małżonki i ministra Zaleskiego. 

U wejścia. do szybu  5-letnia 
dziewczynka, córka jednego z pro- 
fesorów wielickich, powitała pana 
ministra po włosku, wręczając mu 
równocześnie bukiet kwiatów. Or- 
kiestra salinarna odegrała następ- 
nie hymn włoski, 

Minister wraz z otoczeniem wje= 
chał do salin, gdzie zabawił prze= 
szło godzinę. Saliny  wielickie, a 
zwłaszcza kaplica św. Kingi, wy- 
warla na ministrze niezwykle gle- 
bekie- wrażenie. 

Przy objeździe Wieliczki i gościa 
obdarowani zostali  rzeżbionymi 
kryształami soli. wykonanemi przez 
górników wielickich. 


Do Wiednia incognito 7 

WIEDEŃ, 12,6. (PAT) — Popo- 
łudniowe dzienniki wiedeńskie do: 
noszą, że włoski minister spraw za. 
granicznych Grandi w drodze po: 
wrotnej z Warszawy przybędzie do 
Wiednia incognito, Minister Grandi 
wyraził kilkakrotnie życzenie od- 
wiedzernia Wiednia, Małżonka Gran 
diego nie zna Wiednia zupełnie. 
Jakkolwiek wizyta ministra Gran. 
diego będzie miała charakter zus 
peinie prywatny, to mimo to mini: 
ster Skorzysta ze sposobności, aby 
zawrzeć znajomość z kanclerzem 
Schoberem, który wyda na cześć 
Grandi'ego śniadanie, Przyjazd 
ministra Grandi'ego spodziewany 


jest w niedzielą, 


Gn przed Sadem woj lcw} 


kłem napreżeniem oczekują 
spotkania w Yankec Stadion w 
Nowym Jorku między mistrza- 
mi ciężkiej wagi Sharkeyem i 
niemcem Sehmelingiem, 


Zainteresowanie jest nivby 
wałe. Sprzedano bilety dia 90 
łysięcy widzów. 

Wielka ilość entuzjastów bo- 
ksu znajduje się jeszcze w dro- 
dze do Nowego Jorku. 


O zainteresowaniu spotka- 
niem świadczy fakt, iż naweł 
bandyci chicagówscy porzucili 
swe „rzemiosło* i ruszyli da 
Nowego Jorkn. W ekspresie chi 
cagowskim aresztowano 19 
członków bandy Al, Capone'a, 
przy których znaleziono 60.002 
doiarów, 


Aimeryka uważa za swego fa- 
woryta Sharkey'a, zakładając 
się w stosunku 8:5 na jego ko- 
rzyść. Sumy zakładgw dGaho- 
dzą do miljonów. 
EJ 


+ * 


Według otrzymanej o godz. 
3.15 w nocy radjodetpeszy po- 
dobno w czwartej rundzie Shar. 
key zadał Schmellingowi zbyt 
niskie uderzenie, wobec czego 
sędzia przerwał walkę i zapytał 
o decyzję komisję sędziowską. 
Przy gwałtownych protestach 
widowni komisja sędziowska 
naradzała się, poczem, jak do- 
nosi radjo Stuigard, podobno 
wyniosła decyzię istotnie dy- 


skwalifikującą Sharkey*a i przy 
znającą w ten sposób Schmellin 


gowi tytuł bokserskiego mistrza 
świata wszystkich wag. 

Potwierdzenia tej 
ści dotychczas brak. 


wiadomo- 


+ * A 


O godz. 


ci o dyskwalifikacji Sharkey'a 
wraz z następującymi szczegó - 
lami: W ezwartej rundzie po 


ny Shakey‘ a, Schmelling padi 
na ziemię i został w stanie om- 
dlenia odniesiony przez sekun- 
dantów do swego kąta, 


Przy niebywałem wzhurzeniu 


publiczności sedziowie zaczęli 
obradować i po paru chwilach 


3.30 w nocy otrzyma | 
liśmy potwierdzenie wiadomo- | 


zbyt niskiem uderzeniu ze stro | 


Sharkey 


oglosili decyzję, dyskw alifikują- cyzję gorącym oklaskami. 


cą Sharkey'a i przyznającą ty- 
tuł mistrza światła Schmellingo | 


Schmelling do tej chwili jesz 
cze nie ohudził się ze zemełe- 


wi. Publiczność przyjeła tę de- | nia, 


zamknięta 


JA 


NIM Z0 


siala oiwaria 


Sesja nadzwyczajna sejmu odroczona na czas nieograniczony 


Warsz. kor, „Głosu Poranne | "A Zamku. Nie ulega wadliwej jest: tylko kwestja, ezy czynniki 
ści, że podczas tej aundjencji za, decydujące dopuszczą de odby- 
padł; ostateczna decyzja eo do | cia choćby jednego posiedzenia 


go* (Fr.) telefonuje: 

Wobec wyjazdu p. Prezyden- 
ta Rzplitej na Wileńszczyznę, 
który nastąpi w dniu 14 b. m. 
premjer Sławek po odbyciu kon 
ferencji z ministrem sprawiedli 
wości p, Carem przyjęty był 
wezoraj na dłuższej audjencji 


losów sesji nadzwyczajnej Sej- 
MU. 

Według pogłosek, które zasłu 
gują na wiarę, p. Prezydent 
Rzplitej zamknie sesję nadzwy- 
czajną sejmu na cząs nieograni- 
czony,  Otwartą i niewiadomą 


izby. 

Podobno nie jest wykluczone, 
że posiedzenie się odbędzie, i że 
zaraz na początku posiedzenia 
zostanie odczytany dekret o xa- 


| mknięciu sesji, 


180 km. na godzinę Krwawa sbrzeczka o miedzę 


Spór zakończył się śmiercią dwuch osób 


POZNAŃ, 12 czerwca. (Pat.) | tych, wobec czego positanuwH 
Krwawa tragedja rozegrała się| zerwać raaowę i zażądał zwra 


Rekord DR Sa 
na motorówce 

LONDYN, 12 czerwca. (Pat.) 
Znany  auiomobilista Segrave 
osiągnął dziś na swej motorów- 
ce 4-tysięcznokonnej „Miss En- 
gland 2% w jeździe próbnej na 
jeziorze nowy rekord szybkości 
około 180 klm. Jazda ta bvła 
jednak nieoficjalna i próha ta 
powtórzona zostanie oficjalnie 
niebawem. 


Karamhol 
dwu samolotów 


Lord uratował się.— 
Sierżant zginął 

LONDYN, 12 czerwca. (Pat) 
Dziś w Upawen zderzyły się 2 
samoloty z eskadry królewskiej. 
Samoloty spadły ze znacznej 
wysokości i uległy całkawitemu 
zniszezeniu. Jeden z lotników. 
lord Malcolm Douglas Hamil- 
ton zdołał się uratować przy 
pomocy spadochronu, lotnik 

drugiego aparatu sierżant 
O'Maera zabił się na miejscu 
pażaser z tego aparatu ocalał 


Zamachowiec 
Piechowski 


cierpi na manję 

prześladowczą 
BERLIN, 12,6. (PAT) — Biuro 
Wolia donosi z Lizbony: lekarze 
którym powierzono zbadanie Stanu 
umysłowego mordercy, Piechowkie 
go, stwierdzili, że jest on osobni- 
kiem, którego zachowanie wykazu- 
je wSzelkie znamiona manji prze: 
śladowczej. Śledztwo ukończone 
zostało w czwartek, poczem stanie | 

y 


wczoraj 


tłem której była 


w okolicy Gniezna, tu wpłaconych na poczet ceny 
nierzetelna | kupna 17.000 złotych. W czasie 


tranzakcja. Reemigrant z Ame-| sprzeczki, która wczoraj wieczo 
ryki Tadeusz Kasprzak zawarł | rem wybuchła między Kasprza 
z Józefem Czają w Piekarach kiem i Czają, Kasprzak z rewol 


umowę o nabyciu jego gętspo-| weru zastrzelił Cza ję, 


poczem 


darstwa za cenę 37.500 złotych. | zaczął uciekać w stronę Gniez- 


Na majętności tej miał, wedle, na. 
dług strzał, którym Kasprzak został 


oświadczeń Czai, ciążyć 


W czasie pościgu padł 


około 7.000 złotych. Zanim jed- zabity. Nie stwierdzono narazie 
nak doszło do ostatecznego ob-|czy Kasprzak sam popełnił sa- 
jęcia przez Kasprzaka własno-| mobójstwo, czy też strzał padł 
ści Czaj, Kasprzak stwierdził, iź | skądinąd. Policja prowadzi do- 
obciążenie tej majętności wy: | chodzenia. 


nosi nie 7.000 lecz 22.000 zło- 


Ślub w wiezieniu 


Morderca dziecka ożenił się z uwiedzioną 


Koresp. 
telefonuje z Wilna: 

W więzieniu na Łukiszkach 
miała miejsce niezwykłe cere- 
monja ślubna, bowiem jeden z 
aresztantów, pozostający w 
więzieniu prewencyjnem, jako 
oskarżony © zamordowanie 
dziecka, wstąpił w związki mał 
żeńskie z dziewczyną, którą w 
swoim czasie uwiódł. 

Więźniem tym był Mowasza 
Szulkin z Ejszyszek, o zbrodzi 
którego donosiliśmy w swoim 
czasie 

Szulkina ujęto na ulicy Ste- 
fańskiej w chwili, gdy niósł wa 
lizkę, w której znajdowały się 
zwłoki zamordowanego dziec- 
ka. Aresztowany Szulkin usiła 
wał wciągnąć do współwiny 
dziewczynę, która była matką 


dziecka i jej ojca Partnoia. 
handlarza z Ei”==ze". 
Ślodztwo jednak mia us! | © 


„Głosu Porannego“, udziału 


w morderstwie tych 
ostatnich. Zgodnie z przyjętym 
u żydów zwyczajem nieślubne 
dziecko musiał wziąć Szulkin 
na wychowanie. Szułkin pozor- 
nie się zgodził, lecz zaraz po 
tem dziecko zamordował i przy 
łapano go właśnie w chwili, 
gdy  poćwiartowanego trupa 
niósł, by wrzucić do Wilji. 

Ślub Szulkina z Portnojów- 
ną odbył się za zezwocieniem 
władz sądowych przy całkowi- 
tem zachowaniu „p: zepisanego 
rytuału. 


Rabin miał nawet niezbę- 
dnych 10 świadków z pośród 
więźniów - żydów, niepozbawio 
nych praw stanu. 

Por'nojvwna przybyła do 
kanceiarji więziennej w towa- 
rzystwie ojca i zaraz no Ślu- 
błe opuściła mury więzienia. 


zamieniwszy Z mężem załedwie | 


Li'oa SIÓWą 


Ustanienie dyrektora 


departarientu więzien- 
nictwa 


P. Lucjan Jaxa Maleszewski, dy* 
rektor departamentu więziennictwa 
w ministere'wie Sprwiedliwości ma 
w najbłższym czasie uStąpić z zaj: 
mowanego dotychczas stanowisk> 
i przejść do notarjatu, 


Nowy komisarz 
komminikagji 
w rządzie sowieckim 


MOSKWA, 12,6. (PAT) — Rw 
dzutak zostął odwołany ze stano- 
wiska komisarza komunikacji. Na 
miejsce jego został mianowany 
Rukimowicz, b. wiceprezes najwyż: 
szej rady gospodarczej, Rudzułak 
pozostaje na Stanowisku wicepreze 
są rady komisarzy ludowych Z. S. 
S. R. 


Siraszne samtekójstwo 


aplikanta sądowego 


LWÓW, 12.6. (PAT) — Dziś ra 
no na Stokach Wysokiego Zamku 
popełnił podwójne  samobójstwc 
aplikant sądowy Eugenjusz Spät, 
Samobójca powiesił Się na drzewie 
i równocześnie strzelił sobie z re- 
wolweru w okolicę serca, Zwłoki 
denata, po Stwierdzeniu zgonu, od: 
Stawiono do instytutu medycyny 
sądowej. Powód samóbójstwa nie: 
znaly. 


Upiór Krolewza 

Zranił nożem 2 osoby 

GDAŃSK, 12,6. (PAT) — Z Kró 
lewca donoszą, że w okolicach Kró 
lewca grasuje zbrodniarz, którege 
przestępstwa przypominają zbrode 
niecze czyny mordercy z Diisteldore 
fu. W ciągu dwuch duni ostatnich 
napadł on 2 osoby, które ciężko ra. 
nif uderzeniami noża, Władze połie 
cyjne poszukują energicznie zbre* 
niarza, 


Blisko 2 miliony 
bezrobotnych w Angiji 


LONDYN, 1226. (PAT) — 
Ilość bezrobotnych w dniu 2 czeT« 
wca wynosiła 175,100 osób, 
czyli o 5,049 więcej niż w tygodniu 
poprzednim, a © 674,6 5 naj 
zi} w tym samym © "tie n 


m? 
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Zbierajmy 


Maski iie Dziecko forturowane przez rodziGÓW pefizne odzież 


Chcąc sprzedać dom zwyrodniały ojciec usiłował zamęczyć 


Minister Gar 
przyjeżdża w sobotę 
Ministerstwo sprawiedliwości 

zawiadomiło prezesa sądu okrę- 
gowego sędziego Bełżyńskiego, 
iż minister Car przybędzie do 
Łodzi w sobotę rano. Na spot- 
kanie ministra wyjedzie proku- 
rator sądu okręgowego Markow 
ski a w Łodzi przywita p. Cara 
prezes sądu sędzia Bełżyński 
(b) 


Smutne stosunki 


w wydawnictwie 
łódzkiem 


Wezorajsza „Republika“, pi- 
sząc o swej polityce w stosun- 
ko do magistratu, poddaje w 
wątpliwość, „należności przypa- 
dające podobno na rzecz magi- 
stratu od niektórych akcjonarja 
szy „Republiki“ z tytułu ich pry 
watnych interesów w przemy- 
ge filmowym, 

Na wszelki wypadek „Repu- 
blika* ogłasza jednak, że „nie 
odpowiada za prywatne zobo- 
wiązania swych wspólwłaścicie- 


Od dłużS%zego czaSu lokatorzy 
domu przy ul. Popiela 4, byli nie: 


pokojeni krzykami dziecka, wydo: | zwałając mu wychodzić z mieszka- 
go- {nia i zamykała do komórki. 


bywającemi się z mieszkania 
Spodarza tego domu, Władysława 
ZakrzewSkiego, 


Kilkakrotnie lokatorzy usiłowali |sił mękę cierpliwie, nie płacząc na: 
zagadkę | wet z bólu. 


przeniknąć tajemniczą 
straSznych tych krzyków, lecz na 


wSzelkie zadawane pytania goSpo: | dziecka poczęły się wzmagać, gdy 
darzowi lub żonie jego, odpowiada į kazano mu klęczeć na grochu, a rę 
no im, by się nie wtrącali do nie. ce przywiązywano w górze, 
„gdy przez kilka godzin musiał klę- 


swoich spraw, oraz grożono ekSmi: 
sją. 

Dopiero w dniu onegdajszym 
straszliwa zagadka zoStała rozwią- 
zana, Oto w godzinach  wieczoro: 
wych z mieSzkania gospodarza za- 
częły dochodzić tak  rozpaczliwe 
krzyki i jęki dziecka, że odważniej: 
si lokatorzy nie bacząc na nic wtar 
gnęli Siłą do mieszkania Zakrzew. 
Skiego. Tu oczom ich przedstawił 
się potworny widok. Na podlodze 
w kuchni kleczał 6-letnui syn Za- 
krzewSkiego, Janek, ręce miał 
związane, a pod kolanami jego le- 
żała tarka, Nad nim Stał ojciec i 


bił go niemiłoSiernie kijem, 


| 


swego 6-letniego syna 


26-letnia Walerja Zakrzewska po: 
częła dziecko głodzić, bić, nie po: 


Obecnie policja prowadzi docho= 
dzenie w kierunku uStalenia, która 
z tych werSji jest prawdziwa, 

Władysława Zakrzewskiego are. 

6-letni chłopczyk nie mając niko |sztowano i oddano do dyspozycji 
go, komu mógiby Się pożalić, zno= | władz Sądowych, zaś Walerja Za- 
krzewska w obawie przed karą 
zbiegła, 

Stan chlopca, który znajduje się 
obecnie u wujka swego, Stanisława 
Gizjiewicza, przy ul, Pryncypalnej 
ur, 40, jest bardzo poważny, wsku= 
tek głodzenia ma on zwężony żo- 
fądek i nie może nic prawie jeść, 
rany zaś jego Są tak straszne, że 
zachodzi obawa zakażenia krwi, 


Dopiero gdy tortury względem 


lub 


czyć na tarce, chłopiec począł krzy: 
czeć, plakać i wzywać pomocy, lub 
też błagał macochę Swoją, lub ojca 
o litość, 

Nie jednak nie pomagało, życie 
dziecka stawało Sję z dnia na dzień 
gorsze, a przez ostatni mieSiąc nie 
wypuSszczano go już nawet z domu 

Qnegdaj, gdy dziecko wycieńczo: 
ne głodem i bólem położyło się 
spać na ziemi, nadszedł akurat 
ojciec, Beziitośnie Schwycił dziecko 
za ubranie, kazał mu klęczyć na 
tarce i począł StraSzliwie bić. Chło 
Piec oszalały z bólu, zaczął tak 


Straszny ten wypadek wywołał 
zrozumiale poruszenie wśród mie”z 
kańców i, SRO 


Dowiadujemy Się, i władze admi 
niStracyjne naszego miasta spodzie 
wają Się w diriu dzisiejszym przy: 


Komitet niesienia pomocy naj- 
biedniejszym, Sekcja  dożywiania, 
organizując kolonje dła dzieci naj 
biedniejszych, zwraca się do spote= 
czeństwa z gorącą prośbą o Składa 
nie niepotrzebnej bielizny i ubra- 
nia, ponieważ wiele dzyeci, zakwa 


lifikowanych na kolonje, nie ma 
odzieży niezbędnej do wyjazdu. 
Dary przyjmuje związek pracy 


obywatelskiej, Piotrkowska 73, co 
dziennie prócz niedziel i świąt w 
godz, 6, — 7, 


NOCNE DYŻURY APTER. Dziś 
w nocy dyżurnją następujące aptes 
ki: L. Pawłowskiego (Piotrkowska 
507): 8. Hamburga (Główna 50; 
B. Głuchowskiewo (Narutowicza 4); 
J. Sitkiewicza (Kopernika 26); A. 
Charemzy (Pomorska 10); A. Poe 


tasza (Plac Kościelny 10). 


Minister Składuowski w Łodzi 


Gorączkowe czyszczenie miasta 


bielenie płotów, gruntowne uprzęta 
nie miejsc uSiępowych etc, ete. 
W ciągu dnia wezorajszego komi 


przeraźliwie krzyczeć, że nadbiegli 


ministra 


li w stosunku do szewców, kraw 
i magistratu“, 


Jak ratować z nałogu 
Miejska poradnia prze- 
ciwalkoholowa 


W dniu 2 ezerwca urtucho- 
miona została przez wydział 
zdrowotności publicznej w ło- 
kalu przy ul, Gdańskiej nr, 83 
miejska poradnia przeciwalko- 
holowa, 

Do poradni tej zgłtszać się 
mogą zarówno alkohelicy, fak 
i członkowie rodzin  alkoltoli- 
ków, którzy otrzymają wska- 
zówki, eQ czynić nałeży, by 
wyrwać alkoholików z pęt 
zgubnego nałoga. 

Porady udzielane są bez. 
płatnie. Ordynatorem poradni, 
która czynna będzie w okre- 
sie letnim we wtorki i soboty 
od godziny 21 do 12-ej w połu- 
dmie, jest dr, Bolesław Siwiń- 
ski. 


Dr. med. - 5243 


S. Niewiażski 


Specjalista chorób skórnych 
wenerycznych i moczopłeiowych 
eczenie światłem, badanie krwi 
i wydzielin 
Andrzeja 5.telef. 159-40 


Przyjmuje od 8—11i od 5—9 wiecz 
w niedziele i święta od 9—1 
Oddzielna poczekalnia dla pań 


NASTĘPNY PROGRAM! 
Dźwiękowego kina „CAPITOŁ” 


Dhawi razóniegzy do Her ala Łó| 


„Ja chcę na płótno” 


Z czarującą i rozkoszną 


MARION 


NAD PROGRAM: 


BERNARDO de PACE 


jako fenomenalny wirtuoz. 


sąsiedzi wyrwali go dopiero z rąk 
oprawców ~- rodziców. 
Według werSji jakie krążą wśród 


W międzyczasie tłum ciekawych 
robił się coraz większy, a gdy dosz 
ło do wiadomości wSzystkich, co 
się 


jazdu do Łodzi spraw 
wewnętrznych gen. Sławoj - Skład 
kowkiego, który zamierza przepro 
wadzić lustrację stanu Szaaitarnego. 


było przyczyną tak rozpaczliwych 
krzyków dziecka, usiłowali oni do- 
konać Samosądu nad potwornym 
ojcem, 

Nadbiegła policja zdołała Za» 
krzewskiego i żonę jego wybawić 
z rąk rozwścieczonego tlumu. Nad. 
Szedł również zawezwany przez lo 
katorów wujek chłopca, Giziewicz, 
który zaopiekował Się maltrełowa: 
nym dzieckiem. 

Dziecko wyglądało okropnie. Na 
kolanach jego widniały ogromne, 
niezagojone rany od klęczenia na 
tarce, ciało zaś całe pokryto było 


siniakami i ranami, zadanemi ki: 
jem. 
Policja wBzczęła natychmiast 


dochodzenie w tej sprawie, które 
dało Sensacyjne wyniki, 

Zakrzewski w roku 1920 ożenił 
Się z Marją Giziewicz, która wsio- 
Sła mu w posagu dom. Przez 8 lat 
pożycie małżeństwa było jaknajlep: 
sze, a w czwartym roku ich wSpól 
nego pożycia przyszło na świat 
dziecko. W roku 1928 Marja Za 
krzewSka zmarła, pozostawiając w 
spadku mężowi i Synowi dom, 

Po 5 miesiącach żałoby Zakrzew 
Ski ożenił Się powtórnie, Od tego 
czasu poczęły Się tortury dziecka, 


DAVIES 


|| kaniowego, finansów miejskich 


| nia ustrojowych ustaw samo- 


lokatorów ZakrzewScy nosili 
z zamiarem sprzedania domu, Jed- 
nak sym ich Stał im na przeszkodzie 
bowiem bez jego zgody i dojścia 
do pełnoletności nie mogli tego u= 
czynić. 

Chcąc jednak dom sprzedać 
chcieli za wSzelką cenę pozbyć się 
syna i katowali go w Sposób okrut. 
ny. 

Według innej wersji maltretowa: 
li oni Syna, gdyż macocha nie cheia 
ła zająć się jego wychowaniem. 


W związku z tem poszczególne 
komisarjaty zwróciły Szczególną 
uwagę na wygląd zewnętrzny pose- 
sji, wydając właścicielom domów, 
administratorom i dozorcom pole: 
cenia natychmiastowego doprowa- 
dzenia posesji podwórz, klatek 
schodowych i t, d. do Stanu bez» 
wzgłędnej czystości, 

W związku z powyższem już od 
czwartku zrana odbywało się hieles 
nie wapnem łożysk ściekowych, 


Trzydniowy zjazd w stolicy 


związku miast polskich 

Tegoroczny zjazd zwiąskii | My jest szereg wycieczek dla 
miast polskich odbędzie się w, uczestników zjazdu do zakła- 
Warszawie w dniu 15 — 16 b.| dów, instytucji i urządzeń, u- 
m. Porządek dzienny pierwsze- | trzymywanych przez g.ainę m. 
go dnia obrad po otwarciu| st. Warszawy. 
zjazdu i wyborze prezydjum| Na zjazd związku: miast pol- 
przewiduje: uchwalenie regula | skich wyjeżdża delegacja rady 
minu obrad, wybór komisji we| miejskiej m. Łodzi z p. preze- 
ryfikacyjnej, sprawozdanie z|sem inż. Holegreberem na eze 
działalności zarządu za Jata|le, członkowie zarządu związ- 
1928 i 1929, sprawozdanie ko-|ku w osobach pp. prez. Zie- 
misji rewizyjnej oraz referat | mieckiego, wiceprez. Rapalskie 
dr. J. Zawadzkiego w sprawie|go i ławnika Joela oraz dyrek 
zmiany statutu związku Beah biura rady miejskiej p. 
polskich, Po przerwie obiado-| Rundo i dyrektor zarządu mie, 
wej wygłoszony będzie referat „wiece p. a zi 
na temat „Sprawa budownic- | em 7 - 5 
twa mieszkaniowego“ (referent 
p. dr. J. Zawadzki, koreferenci 
pp. dr. A. Gross i wiceprez. m. 
Łodzi St. Rapalski). 


Kino-Teatr_w Łodzi 


Program obrad  dragiego 
dnia przewiduje: referat | E$ ra ci 
dr. K. Jiskiego w sprawie fi- 44 Kobieta, któ M2 


ilansów miejskich i referat p. 
St. Zdrożyny w sprawie organi 
zacji kredytu komunalnego, 
zaś po przerwie obiadowej: 
sprawozdanie komisji weryfi- 
kacy mej, głosowanie nad wnio 
skami, związanemi ze sprawo- 
zdaniem z działalności zarządu 
i komisji rewizyjnej, głosowa- 
nie nad wnioskami w sprawie 
zmiany statutu związku m'ast 
polskich, budownictwa miesz- 


+ arganizacji kredytu komunal 
nego, uchwalenie rezolucji ” 
sprawie przyspieszenia wyda- 


„Sam mi mówiłeś" 


: God częcia 
rządowych oraz zamknięcie o- Godz. rozpoczę. 


brad zjazdu. 
W dniu 17 b. m. przewidzia- 


I-szy Dźwiekowy , 


i „Napróżno prosisz mnie“ 
Ceny miejsc Zł. 1, 2, 3. 


sie lotne zlustrowały Szereg pose- 
sji, nakazując bezwłoczne uSunięcią 
spoestrzeżonych braków i spisując 
szereg prołokuiów, Również pocia: 
gnięto do odpowiedzialności kilku 
lokatorów za pozoStawianie w klat 
kach schodowych, Sieniach i kóry: 
tarzach zbędnych lub cuchnących 
przedmiotów i nieczyStości, 
Minister przyjedzie najprawdogo. 
dobniej w dniu dzisiejszym w godzł 
nach rannych samochodem, 
Dowiadujemy Sje również, że mi. 
nister przeprowadzi częściowo ine 
spekcje wnjewództwa  lódzkiego, 
interesuje się bowiem Sprawami sa- 


i|morządów województwa łódzkiego 


i kweStją trudnego położenia Szer 
rokich warstw Łodzi, 

Min, Składkowski zabawi w Ło* 
dzi przez jeden dzień, (a) 


po aair anna ainan a e 


WENA 


Tabletki-Togal są skutecznym środe 
kiem przeciwko reumatyzmowi, po- 
dagrze,,grypie, bólom nerwowym 
bólom głowy, migrenie | prze- 
ziębieniom. 


Nie wyrządzajcie scbie szkody, uży: 


wając innych  małowartościowych 
środków. 
\| Według rejentalnego poświadczenia 


przeszło 6000 lekarzy wyraziło swoje 
uznanie dla skuteczności działania 
Togalu. Nabyć można we wszystkich 


“j aptekach. Nr. registr. 1564, Cena Zł. $, 


3366-2 


SPLENDID" 


23 


"Ostatnie 3 dni! 


WIELKI PRZEBÓJ DŹWIĘKOWY ŚPIEWNO-MÓWIONY P.T. 


nigdy nie zapomni ýa 


erotyczny, w którym 


PII DENU ZAMKNIE 


SĄDZONO UROCZĄ DIVĘ W OSOBIE 


LIL BAĄGOWER 


najprzystojniejszy amant filmowy 
NM PĘTROWICZ 
w języku francuskim. 

PONADTO 


HANKA ORDONÓWNA 


wygłosi słowo wstępne o swym udziale w dźwiękowcach oraz 
spiewa 


za zabójstwo kochanka, 
którego rolę odtwarza 


W filmie tym wersja 
śpiewna i mówiona jest 


Aaii 


przedst. 6, 8 i 10 


Nr. 15% 


DA Mar 


„GŁOS PORANNY" 1930- 


Dom wychodźtwa polskiego 


Nie pozwólmy, aby rok rocznie ćwierć miljona naszych emigrantów 
ginęło dla Polski bezpowrotnie 


Sprawa losu naszych wy- 
chodźców w pierwszym okre- 
sie niepodległego bytu Polski 
bo wojnie światowej, ulonęła 
w rozgwarze trosk codzien- 
nych i zmagań się narodu 9 n- 
trwalemie fundamentów naszej 
państwowości. W” tych ciężkich 
i przełomowych dla ojczyzny 
shwilach / wychodźtwo samou 
niejednokrotnie spieszyło z po 
mocą, składając ofiarnie życie 
i mienie dla ogólnego dobra 
Macierzy, f 

Szeroki ogół naszego społe- 
czeństwa nie doceniał wielkie- 
ea znaczenia  miljonowych 
rzesz naszego wychodźtwa, któ 
re w pionierskiej twardej wal- 
ce o był, w bohaterskich zma- 
ganiach się z dziewiczą przyro 
dą, na wszystkich krańcach 
świata wykuwało sobie lepsze 
jutro, sercem i myślą zwróco- 
ną ku Polsce. 

Gdy w dobie powojennej zt 
dził się i utrwalił stały ruch 
wychodźcy z Polski, zabierają- 
cy nam rok rocznie setki tysię 
ey zdrowych, dzielnych obywa 
teli wieku, gdy oni zamiast 
pracować dlą państwa, rozpra- 
szają się po całym świecie, aby 
stanowić podstawę dobrobytu 
obcych — rozległ się gorący 
protest przeciwko takiemu „u- 
pustowi żywej krwi narodu". 

Wyrazem tego protestu była 
i jest działalność różnorodnych 
organizacji społecznych. z naj 
starszym z nich P. T. E. na 
czele, które dążąc do zorgani- 


zowania szeroko pojętej opie- 
ki społecznej, domagały się na 
leżytej uwagi zajęcia się pro- 
blemem emigracji, jako czynni 
kiem, który powinien stać się 
ruchem świadomym i twór- 
czym, korzystnym dla kraju, 
Jednak kłopoty codziennego 
dnia sprawiły, że do niedawna 
głos naszych organizacji spo- 
łecznych napotykał na mur obo 
jętności. Dopiero od kilku łat 
sytuac!a zmieniła się na lepsze. 
Zaczyna się budzić świado- 
mość o ważności zagadnienia, 
które jest zagadnieniem iednej 
czwartej części polaków, zamie 
szkałych na ziemiach Polski i 
sprawa uiecia w pewne kory- 
to, niezorganizowanego dołych 
czas ruchu wychodźczego. 
Wyrazem aktywności nasze- 
go społeczeństwą jest powsta- 
nie szeregu nowych instytucji 
i towarzystw społecznych; o- 
bok posiadającego już dawną, 
bo z czasów przedwojennych 
tradycję P. T. E. powstaje: 
związek obrony kresów zacho- 
dnich, dla zajęcia się polakami, 
których los pozostawił po tam 
tej stronie naszej zachodniej 
granicy, instytut naukowy emi 
gracyjny — dla studjów nanko 
wych nad zagadnieniami emi- 
gracji, instytut dla badań naro 
dowościowych, tow, opieki nad 
rodakami, związek pionierów 


kołonjałnych, tow. A. Mickie- 


wicza i szereg innych, 
Specjalną uwagę należy zwró 
cić na fakt, że w roku ubie- 


Uś. 33 sitopmie ciepła 


Straszne upały 


Lato w całej pełni. Tempera- 
tura wzrasta z każdym dniem. 


Onegdaj w południe termo: 
metr w Poznaniu wykazał 30 
stopni. 


w 


Wczoraj było jeszcze nieco 
cicpiej, W całym kraju słonecz- 
nie, O 8-ej rano w Ostrowiu 


w całej Polsce 


dzi 25 stopni, Warszawa —: 23 
st Najchłodniej było w Słoni- 
mie (13 st.) i Gdyni (18 st.) 

W ciągu dnia temperatura 
przekroczyła 33 stopnie. Ciśnie- 
mie barometryczne wzrasta. 

Dziś spodziewać się należy w 
dalszym ciągu pogody słonecz- 
nej i bardzo ciepłej. Na zacho- 


poznańskim było 26 stopni (!),| dzie kraju skłonność do burz 
w Bydgoszczy. Kielcach i Ło-| Słabe wiatry miejscowe 


Rozpacziiwy 


czyn matki 


Dziecko w walizce jako bagaż kolejowy 


Do wagonu trzeciej klasy pocią: 
gu, zmierzającego z Sieradza do 
Łodzi weszła jakaś przyzwoicie 
sbrana kobieta z walizką w ręku, 


Tuż przed odejściem pociągu 
zwróciła się ona do jednego z 
pasażerów z prośbą o przypil- 
nowanie walizki, ponieważ mu: 
si powrócić na peron celem wv- 
ekspedjowania bagażu. 

Gdy pociąg ruszył a kobieta 
się nie zjawiła, pasażerowie po 
krótkiej naradzie zdecydowali 
się otworzyć walizkę, 


Ku wielkiemu ich ździwienfu 
oczom ich przedstawił się nie- 
samowiłty widok 

Okazało się bowiem, że w wa 
lice znajdowało się niemowlę 
piki męskiej, zaś obok leżała 
kartka stwierdzająca, iż dziec- 
ku jest na imię Edgar oraz, że 
zostało zno przez matkę porzu 
cone, ponieważ nie ma ona Środ 
ków na utrzymanie dziecXa. 

Dziecka zostało oddane p9- 
stcrunkowi policji na najbłiż- 
szym przystanku. Władze zaję- 
ły się odszukaniem matki. (b) 


głym został dokonany pierwszy 
walny zjazd delegatów wszyst- 
kich polaków z zagranicy, 
pierwszy sejm wychodźcy, któ- 
ry wyłonił radę organizacyjną, 
jako swój organ wykonawczy. 
który ma doprowadzić do ogól 
noświatowego związku pola- 
ków. | 

Wszystkie poczynania orga- 
nizacji społecznych poparte 
programową działalnością rzą- 
du, stworzyły podstawę do sze 
rokiej akcji społecznej, 

Dziś mogliśmy rzucić w spo- 
łeczeństwo tragiczne w swej 
prostocie i prawdzie pytanie: 
„czy pozwolimy, aby ten 
skarb, jaki przedstawia wy- 
chodźtwo 250 tys. ludzi rocz- 
nie, ginął dla Polski bezpo- 
wrotnie'*? 

Odpowiedź na to pytanie da 
ła nam sieć komitetów Tygo- 
dnia Emigranta oraz te wszyst 
kie instytucje i osoby, które 
materjalnie i moralnie przyczy 
niają się do realizacji szu- 
mnych hasel „patrjotycznych, 
przez stworzenie realnej pod- 
sławy do dalszej pracy dla wy 


chodźtwa, do stworzenia „Do- | E$ 


mu Wychodźtwa Polskiego". 


Dom ten będzie symbolem | (EŃ 
miłości i troski o los miłjomów | 5% 


polaków zagranicą. miejscem, 
gdzie będziemy kształcić przy- 


szłych pionierów ekspansji go- Bis 


spodarczej i kultury polskiej. 
Dom ten niech będzie osłoją 
dla organizacji zagranicznych 
i przyjeżdżających zdaleka do 
kraju ojczystego polaków, pra- 
gnących sie kształcić, 


Ośrodkiem wszełkich poczy- ||? 
nań społecznych dla zagranicz- | {$ 


nych naszych rodaków, 
Jeżeli dziś jesteśmy w sta- 
nie przystąpić do realizacji 


projektu domu, którego znacze | 
jeżeli | 58 
z radością możemy stwierdzić | {i 


nie doceniamy wszyscy, 


kolejne rozstrzyganie t realiza 
cję szeregu ważnych spraw 
programowych w zakresie emi 
gracji i kolonizacji, jest te nie 
wątpliwie zasługa przedewszy: | 
stkiem rządu. który ocenia na 
leżycie ważność i aktualność 
zagadnienia organizacji społecz 
nych, które w różnych dziedzi. 
nach tej pracy współdziałają | 

Wierzymy, że „Dom Wy. | 
chodźtwa* będzie początkiem | 
realizacji wielkiego prograniv | 
emigracyjnego i kolonjalnego | 
opartego na współpracy społe | 
czeństwa z organami rządowe- 
mi. W ten sposób damv odpe. 
wiedź, stwierdzając w imieni! 
organizacji społecznych jasno 
i stanowczu, że „nie pozwoli 
my, aby miljony polaków w, 
Stanach Zjednoczonych, Bra. | 
zylji, Argentynie, Chinach i 
Niemczech utraciło swój zwią 
zek z Macierzą*. 

aby 


„Nie pozwolimy, rok 


rocznie 250 tys. naszych wy-|P 


chodźców ginęło dla Polski bez 
powrotnie”. 
Kpt. M. Fularski. 


| a. 


„M 
i 


Koledze naszemu p. Szymonowi Słobodskiemu 
z powodu przedwczesnej śmierci siostry Jego 


b. p. Heleny Lernerowej 


składamy wyrazy szczerego współczucia. 
Personel firmy 


. È T. PIKIELNI" Sp. Ake. gg 


Pobór rocznika 1908 i 1909 


Dziś winni się stawić przed ko- 
misją poborową nr. 1 przy w. Za- 
kątnej 82, mężczyźni rocznika 
1909, zamieszkali na terenie 8 ko= 
misarjatu, których nazwiska za- 
czynają się na litery: M, P. 

Przed komisją poborową mr. 
przy ul. Ogrodowej 34, mężczyźni 
rocznika 1909, zamieszkali na te= 
renie 13 komisarjatu., których 
nazwiska zaczynaja się na litery: 
K. M. 

Przed komisją 
przy Al. Kościuszki 21, mężczyźni 
rocznika 1908 kat, B. uznani cza 
sowo za niezdolnych do  siużby 
wojskowej w maju i czerwcu 1928 
roku, zamieszkali na terenie 5 ko= 
misarjatu, których nazwiska zaczy 
nają się na litery: od A do J. 


Dziś i 


5) 


= 


poborową nr, 3 


Sd 


Wzruszający do łez dramat 
z udziałem niezrównanej 


Gary Cooper 


raso- 
wego 


dni następnych ! 


„Pieśń żywiołów” 
LIPE VELEZ, 


i niezapo- 
mnianego 


LUPE VELEZ odśpiewa pelne nastroju, 44 n 
meksykańskie. — Ponadto słynną „pieśń wieków“ śpiewają 
treperzy w lasach i pšród dziczy gór skalistych. 


— 
SENSACJA SEZONU BIEŻĄCEGO ! 
JEDNA NOC W PAŃSTWIE 


Qui-Pro-Quo“ 


Jutro winni się stawić przed ko% 
misją poborową nr. 1 przy ul. Zas 
katnej 82, mężczyźni rocznika 
1909, zamieszkali na terenie 8 kos 
misarjatu, których nazwiska za- 
czynają się na litery: R, S, 

Przed komisją poborową ur. 
przy ul. Ogrodowej 34, mężczyźni 
1ocznika 1909, zamieszkali na tes 
renie 18  komisarjatu, których 
nazwiska zączynają się na litery: 
ŁOPTUZ. 

Przed komisją poborową nr. 3 
przy Al. Kościuszki 21, mężczyźni 
rocznika 1908 kat, B. uznani cza: 
sowo za niezdolnych „do służby 
wojskowej w maju i czerwcu 1929 
roku, zamieszkali na terenie 8 ko- 
misarjatu, których nazwiska zaczy 
nają się na litery: od K do P. 


2 


ea 


Lois Walheima 


czarujące pieśni 


Pierwszy polski film rewjowy, oparty na oryginalnych zdjęciach 


w teatrze warszawskim „QUI PRO QUO” 


Udział biorą; 


HANKA ORDBONÓWNA 


Dymsza, Lawiński. 


Zimińska. Górska, Jarossy, Krukowski, Tom, 


Pocz. o 4.30 pp. 


w 


Nieodwełalmie osłaimie 3 dni? 


| Śpiewy ? 


Wielkiej 
cyinej rewji w Parku 
Staszica p. i. 


inaugura- 


Muzyka? 


99 


Tańce ! 


Skecze? 


inscenizacje? 


Tańce w wykonaniu Mili Kamińskiej, primabaleriny Opery w Bukareszcie, Poli Szmarówny i Stanisława Cywińskiego solisty zespołu Pawłowej 
‘Poczatek codz. o g. 9 w. © Ceny miejsc zniżone. © Widownia zabezpieczona od wiatru i chłodu! Powrót tramwajami zapewniony 


W dniu wczorajszym sąd 
grodzki w Łodzi rozpatrywał 
humorystyczną sprawę o zakłó- 


cenie spokoju publicznego * 
znieważenie funkcjonarjusza 
volici. 


Jako oskarżony stanął przed 
sadem 28-letni Juljan Warmiń 
ski bez stałego miejsca zamiesz 
kania, 

Tło sprawy przedstawia się 
następująco: 

24 kwietnia r. b, Juljan War- 
miński, będąc podchmielony 
wsiądł do tramwaju nr. 44 W 
wagonie znajdowała się małą 
ilość pasażerów, wobec czega 
p. Warmiński nie krępujące się 
ydjął bnty i wraz z marynarką 
włożył sobie pod głowę i roz- 
ciągnąwszy się na ławce począł 
chrapać. 

Śpiący pasażer nie podobał 
się jednak konduktorowi, któ: 
ry kazał mu wstać i opuścić 
wagon. 

P. Juljan Warmiński nie był 
jednak skory do usłuchania roz 
kazu konduktora i tonem sta- 
nowczym oświadczył, RU od 
dnia dzisiejszego wagon "ten jest 
jego prywatnem mieszkaniem i 


może w nim robić co mu się 
żywnie podoba, 
Konduktor widząc, iż nie da 


sobie rady z pijanym pasaże. 
EEEE E z DB A 


Egzaminy dojrzałości 


w gimnazjum męskim 
im. ks. Ign. Skorupki 
W dniu 11 b. m. zakończyły 


się egzaminy dojrzałości w 
gimnazjum meęskiem im. ks. 
Skorupki, Na 29 uczniów kl. 


VIII dopuszczono do egzaminu 
ustnego 26 i wszyscy oni uzy- 
«kali Świadectwa dojrzałości. 
Nadto świadectwo  dojrzałcsci 


uzyskał ieden abiturjent, zda- 
jący egzamin w charakterze 


eksterna. 


Świadectwa dojrzałości uzy- 
skali: Jakob Adler, Eugenjusz 
Altwasser, Miron Babad. Ka- 
rol Birencwajg, Jerzy Boraks, 
Izrael Chęciński, Zygmunt 
Czerchowski, Maurycy Fekl- 
berg, Hilary Fromer, Alfred 
Futterleib. Samuel Serman, 
Juljan Goldkind, Ludwik Gry- 
noch, Stanisław Lipiński, Aron 
Lustig, Jan Metzger, Karol Po- 
znański, Bronisław  Rabiao- 
wicz, Artur Regirer, Mieczy- 
sław Rubinstein, Henryk Sznm 
lowicz, Jakób Szmuszkowioę, 
Jan Wachowski, Aloizy Wel- 
nic, Jakób Wiślieki, Kazimierz 
Zawadzki ł Heman Zylber- 
sztajn. 


W Vi. — GŁOS PORANNI — 1930 


Mieszkanie W wagonie tramwajowym 


Wyelssmitowany chciał spędzić moc w czwórce“ 


rem zawezwał posterunkowego 
Na widok funkcjonarjusza po- 


licji Warmiński wpadł w istny 


szał. Począł go obrzucać różne 
mi wyzwiskami a wkońcu 


ma prawa wyrzucać go z miesz- 
kamia bez uprzedniego uzyska 
nia eksmisji ze sądu. 


Ostatecznie sprawa zakończy 
gdzie 
pasa- 
żerem jest Juljan Warmiński, 


ła się w komisarjacie, 
stwierdzono, iż pijanym 


D- 
świadczył, iż nawet policja nie 


który przed dwoma tygodnia- 
mi został wyeksmitowany ze 
swego mieszkania, przy ul. Żó- 
rawiej nr, 10, 

W dniu wczorajszym na roz- 
prawie oskarżony do winy się 
nie przyznał i twierdził, iż w 
krytycznym dniu tak był pija- 
ny, iż zupelnie nie pamięta co 
się wówczas z nim działo. 

Sąd po zbadaniu sprawy ska- 


zał Juliana Warmińskiego na 1 | Gordina 


miesiąc aresztu. 


Nr. 159 


TEATR, MUZYKA i SZTUKA 


TEATR MIEJSKI. 

Dziś, jutro i pojutrze nieod- 
wołalnie ostatnie przedstawie 
nia „Myśli* Andrejewa z dyr. 
K. Adwentowiczem w kapital- 
nej kreacji dr. Kierżeńcewa. 


MIEJSKI TEATR LETNI. 


Dziś, jutro i pojutrze osta 
tnie przedstawienia (z powodu 
wyjazdu na urlop części zespo- 
łu) świetnej sztuki Asza „Mot- 
ke złodziej“. 

Już za kilka dni premjera 
bezsprzecznie ia A PAS sztuki 

p. t. „Zydowski król 
Lir“, 


Fabryka monel Ii 2 złofowych 


Na ulicy Wółczańskiej wykopano kiliicasef 
| színi falsyfikaíów 


Przy ul. Rybnej 5 zamieszkiwała 
od dluższego już czaSu z nieślub- 
nym Swym 6:letnim synkiem 30- 
letnja Julja Blech, 

Kobieta ta znana była w sfe- 
rach policyjnych, jako notoryczna 
złodziejka, a za różne przestępstwa 
odsiadywała już niejednokrotnie 
kary więzienia, 

W czaSie odSiadywania ostatnio 
kary poznała niejakiego Wilady: 
Sława Naziębię, który również tyi 
stale w kolizji z kodeksem kar: 
nym, Traf chciał że w jednym i 
tym samym czaSie wy$zli oni przed 
kilku miesiącami z więzienia, Zna- 
jomość ich doprowadziła do wspól: 
nego zameSzkania pod powyższym 
adresem. 

W dniu onegdajszym mieszkań: 
cy domu uSłySzeli Straszne krzyki 
Blechowej, wobec czego przybiegli 
pod drzwi mieszkania jej, Gdy usi- 
łowali doStać Się do wnętrza otrzy 
mali odpowiedź od Naziębły, aže- 
by nie wtrącali Się, ponieważ jest 
to sprawa rodziuna, 


W pewnej chwili oczekujący pod 
drzwiami lokatorzy zauważyli u: 
ciekającego Naziębłę, eo  jeSzcze 
bardziej zaciekawiło mieszkańców. 
Wówczas weSzli do mieszkania i 
zauważyli Blechową, leżącą na zie. 
mi, niedającą żadnych oznak życia. 

Pod wrażeniem, że Naziębła za: 
mordował kochankę swą, niektórzy 
odważniejsi puścili się w pościg za 
uciekającym i przy pomocy policji 
zatrzymano go i doprowadzono do 
miejsca domniemanej zbrodni, 


W międzyczaSie inni lokatorzy 
zawezwali pogotowie, lekarz któ: 
rego stwierdził zgon  Blechowej, 


przyczem orzekł, iż śmierć nastą- 
piła wSkutek zażycia arSzenniku. 
O zajściu tem władze policyjne 


GRZEGORZ TIMOFIEJEW 


Niema mnie w domu 


POEZJE 


BIBLJOTEKA METEORA 


Do nabycia w księgarniach. 


zawiadomiły władze śledcze, które > puSzczał w obieg, 


przybywszy na miejsce wszczęly 
dochodzenie, celem  Stwierdzenia 
czy Blechowa popelniła Samobój: 
stwo, czy też została otruta przez 
kochanka swego, + 

W tym celu władze śledcze 
wSzezęly poSzukiwania za arSze: 
nikiem w mieszkaniu, lecz ku wiel 
kiemu zdziwieniu natraliono na jn. 
ne zupelnie ślady, a mianowicie 
w skrytce w podlodze pod łóżkami 
zraleziono kilkadziesiąt sztuk 
1 i Z-złotowych fałszywych mo: 
net, oraz formy do wyrabiania fal- 
syfikatów. 

Narzędzia oraz lalsyfikaty wraz 
z areSztowanym Władysławem Na. 
ziębła przewieziono do wydziału 
śledczego, gdzie rozpoczęto ener: 
giczne dochodzenie, Wzięty w 
krzyżowy ogień pytań  Naziębła 


przyznał Się, że przed pewnym cza 
sem Skonstruował Sobie maszynki 
do wyrabiania t i Z-złotowych mo- 
net, których 


dotychczas 


Bond Wy: 
PILNUJ 


jako Shampoo 


jeszcze 


` Wskazał 
przytem na posesję przy w. Wól: 
czańSkiej 253, gdzie pochowane zo- 
stały wyrobione dotychczaS przez 
niego kilkaSet sztuk falSyfikatów. 
Pieniądze te wyrabiał, jak zeznał, 
celem zaopatrzenia Się w gotówkę, 
bowiem w najbliższym czasie, jako 
poborowy rocznika 1909 ma być 
wciełony do wojska. 

Po otrzymaniu tych zenań wła: 
dze wydelegowały na Wólczańską 
mr, 253 łunkcjonarjaszy swych, 
gdzie faktycznie wydobyto pocho: 
wane w ziemi falsyfikaty. 

Minio zapewrienia Naziębły, że do 
tychczas nie puszczał w obieg tal- 
sylikatów władze śledcze postano: 
wiły porównać [alSyfikaty puszcza- 
ne dotychczas w obieg z nowowy- 
kryłemi, celem Stwierdzenia drogą 
chemiczną, czy zapewnienia jego 
są słuszne, | l 

Co Się tyczy śmierci Blechowej 
Naziębła nie przyznał Się do otru- 
cia jej, lecz zeznał, że wskutek 
awantury jaka wynikła między 
mini Blechowa popełniła samobój: 
stwo. 

Władze śledcze prowadzą w dal- 
szym ciągu energiczne dochodzenie, 
które niewątpliwie ujawni czy ma 
się tu do czynienia z morderstwem, 
czy też z samobójstwem, 

Naziębłę osadzone w więzieniu 
do dyspozycji władz Sądowych. 


Życie tomaszowskie 


(Telefonem od własnego korespondenta „Głosu Porannego"). 


SFAŁSZOWANE WEKSLE. 
Właściciel zakładu stolarskiego 
Michał Kurowski,. zamieszkały 
przy ul. Prez. Mościekiego, za- 
meldował w policji, że otrzymał 
zawiadomienie z Banku Polskie 
go na zapłacenie weksli w ter- 
minach nieprzewidzianych dla 
niego na sumę 3.800 zł. Przy 


bliższem badaniu podpisów 0- 


kazało się, że podpisy zostały 
sfałszowane. a weksle wystawio 
ne na zlecenie dziedzica z pod 
Tomaszowa p. J, Sprawa zosta- 


| 


ła skierowana do sądu, który 
przed terminem płatności pod- 
jał weksle z Banku Polskiego 
jako dowody rzeczowe. Policja 
prowadzi energiczne dochodze- 
nie. 


IG. MARGOLIS 


OKULISTA 
Przyjmuje obecnie 
Al. Kościuszki 21 tel. 165-17 
od 1—2 i 5—7 


Leny miejsc zniżone! 


Na wszystkie seanse 


miejsca po 50 u. 112. 


Jedyne w śródmieściu 


KINO 


Gatziennie 2 seanse: 


od godz. 8—10 i od 


10—12. 


W programie: 


Czerwona tancerka 


W roli tytułowej: 


TEATR REWJI w PARKU 
: STASZYCA, 

Dziś, jutro i pojutrze osta- 
tnie przedstawienia kapitałnej 
rewji „Lato idzie* z udziąłen 
niezrównanej pary tanecznej 
pp. Kamińskiej i Cywińskiego, 
świeżo przez dyrekcję pozyska 


| nych, Występy ich przyjmowa: 


n p AA Z Z D ZA Z EŃ 


Dolores del Rio 


ne są entuzjastycznie. Ceny zm 
tone. 
„TYLKO U NAS“, 

Już w pzyszłym tygodniu 
premjera mowej rewji p. tyt. 
„Tylko u nas* z udziałem całe- 
ko zespołu z pp. Dąbrowską, 
Jakubińską, Wiercińską, Żab 
czyńską, Krzemieńskim, Sta- 
szewskim i Tatarkiewiczem na 
czele. Reżyserja K. Tatarkiewi- 
cza, Para baletowa: Kamińska 
i Cywiński uświełn* tę rewję 
doskonałemi numerami. Muzy- 
ka Z. Białostockiego. Bilety dc 
nabycia w kasie zamawiań, 
Piotrkowska 74 od 10 rano da 
1 wieczorem bez przerwy. 

TEATR POPULARNY, 

Tziś osłatnie powtórzenie ko 
medji E, Gandilota „Ukochany 
Palemonek'**, 


Wielka zabawa leśna 
na kolonie letnie 


Biedna dziatwa miejska z 
wielką tęsknotą cały rok szkoł 
ny myśli o wakacjach, w cza- 
sie których nabierze znów no- 
wych si} do dalszeso ksziałce- 
nia się, 

Kto widział tę dziatwę uro» 
dowaną na kolonjach, ten nie 
odmówi ostatniego grosza na 
jej pobyt na Świeżera powie 
trzu, 

Towsrzystwo kolonji letnich 
w Zgierzu dorocznym zwycza- 
jem urządza na powyższy cel 
jedyną zabawę leśną, znaną z 
dobrej organizacji i wielu a- 
trakcji oraz niespodzianek, 
świetnej orkiestry i bufetu. 

Korzystajmy z okazji. by 
odetchnąć świeżem powietrzem 
i pomóc dzieciom, które jak 
kwiatki więdną w dusznem | 
stęchłem powietrzu miasta. 

Spotykamy się w lesie zgier- 


skim. już w tę niedzielę, 4 $ 
15 czerwca. | 
Odjazd tramwajami  zgier 
skim i ozorkowskim, przyst 
Adelmówek. 
ODCZYT CZERWONEGO 
KRZYŻA 


Staraniem Czerwonego krzyża m 
niedzielę, dnia 15 bm. o godz. 12 
min, 30 w poł. w sali Polskiej Y, 
M. C. A., Piotrkowska 89, p. dr. 
Grünberg wygłosi odczyt na te- 
mat „O leczenin  klimatycznoską: 
pielowem* 

Wejście bezpłatne, 


Komunikać 


Dnia 15 czerwca r, b. o godz. 
13 w cerkwi przy ul. Piramowi- 
cza nr. 1 odbędzie się żałobne 
nabożeństwo po głównym ata: 
manie wojsk ukraińskiej ludo: 
wej republiki ś. p. Szymonie Pe 
tlurze, a o godz, 16 w sali pol 
skiej Y, M. C. A.. przy ul. Pioti 
kowskiej 243 odbędzie się uro 
czysta akademja,„ na którą tu 
uroczystość zaprasza ukraińców 
i sympatyków. 

Zarząd Ukr, Centr. Kom. 
Oddział w Łodzi. 


Dr. mod. 


SILBERSTROM 


ZIELONA 11 


Tel. 113-42 
Bhoroby skórne i WENAPYGSNE. 
Usuwanie szpecących włosów elektro: 
lisq. Leczenie Lampą jeri 
Przyjmuje od 4 do 8 p 
Pnsie od 4—5. Niedziela nd, fs, 


„GŁOS PORANKY" 
ŁÓDŹ 


18 czerwca 1930 r. 


GŁOS RADJOWY 


„GŁOS PORANNY „* 
ŁÓDŹ 
13 czerwca 1980 r. 


lak odróżniać stacje nadawcze? 


W numerze 41 literacko - 
tspołecznego tygodnika francu- 
skiego „Le Monde“, wydawane 
Igo przez Henri Barbusse'a 


znajdujemy ciekawe uwagi. do | iparę 
ra- |+wszelkiego kryterjum, któreby 


ityczące odróżniania stacji 
tdjofonicznych, 


łodróżmiania stacji radżofonicz- 
mych, Wobec całego mnóstwa 
stacji nadawczych, których dłu 
igość fal różni się zaledwie a 
metrów. brak nieraz 


inam umożliwiło bezbłędne, a 


' Dalecy jesteśmy od tych lat |iprzytem nietrudne i względnie 


gdy na świecie istrzały 
tezy cztery radjostację nadaw: 
łcze. Dalecv nie przestrzenią 


*zasu — bo pięć iat —-to nie|#u wielką rotę, 


trzy |iszybkie uprzytemnienie s0- 
bie „z kim mamy przyjem- 


imość*. Kwestja języka odgrywa 
albowiem na- 


wiek jeszcze, ale ogromem po-|avet przy zapowiadaniu przez 


stepu, 
IDziś radjostacje nadawcze 


bodaj na 
dziwnego, że powstała 
trudność, polegająca 
tmożności szybkiego 


któregośmy dokonali. | ppeakera nazwy stacji, 
ti- | dnie miejscowości, 
tezy się już nie na dziesiątki, a |łatwo jest stwierdzić, 


wzglę- 
wcale nie- 
o jaką 


setki ~- mie więc ptację chodzi, zwłaszcza © ile 

nowa |się nie zna jązyka miejscowe: 
na nie- |igo, przyczem i aazwa w fone- 
i łatwego |tycznem brzmieniu 


może być 


Kronika 


ŚLEDZIE 1 RADJO. — Przed 
gmach B. B, C, w Londynie zaje: 
chal przed paru tygodniami auto» 
mobil ciężarowy. Szofer zameldo- 
wał portjerowi, że przywiózł becz 
kę, którą polecano mu doręczyć 
speakerowi, temu, który zapowia* 
da komunikaty meteorologiczne. 
Po chwili zjawił się speaker i do* 
wiedział Się, że ofiarowana mu becz 
ka zawiera... śledzie, Do transpor 
tu dołączony był list, który rzecz 
całą wyjaśnił. Pewien rybak na 
zachodniem wybrzeżu Irlandji 
miał zamiar z kutrem swoim wyru 
szyć na morze na połów śledzi, 
gdy nagle w chwili, gdy miał już 
podnieść kotwicę, usłyszał przez 
radjo komunikat meteorologiczny 
z Londynu, przepowiadający nad- 
siąganie wielkiej burzy. I rzeczy” 
wiście w kilka godzin później wy: 
buchł tak straszny orkan, iż ry- 
bak byłby niechybnie zatonął 
wraz z całym statkiem i załogą, 
zdyby nie to, że ostrzeżony w po: 
rę przez speakera z Londynu, po: 
został w porcie. Z wdzięczności 
*a uratowanie życia kilkunastu lu 
dziom, rybak przysłał speakerowi 
w podarunku to, ca mógł, a więc 
beczkę śledzi. 


WRÓŻBITA W RADJO, Radjo- 
stacja amerykańska w Rochester 
(Stany Zjednoczone Ameryki Pół: 
nocnej), celem prześcignięcia in" 
nych stacji w pomysłach, zaanga- 
żowała do swoich audycji wróżbi: 
łę, który miał za zadanie dwa ra: 
zy w tygodniu przepowiadać bez 
drutu przyszłość radjosłuchaczom. 
Jasnowidz rozpoczął swoją dzia- 
łalność i miał z początku nadzwy: 
czajne powodzenie. Odbierał co" 
dziennie niezliczoną ilość listów, 
w których proszone go, aby wy- 
wróżył przyszłość danej osobie z 
pisma. Wróżbiła, aby podołać za: 
daniu, zaangażował kilku asysten= 
tów, z którymi pracował po ca- 
lych dniach i nocach. Dyrekcja 
radjostacji była uszczęśliwioia, że 
sława Rochestera rozchodzi się 
po całym kraju i że przyszłość fi: 
nansowa radjostacji jest tem sa? 
mem utrwalona, gdyż radjostucha 
cze za wróżby chetnie płaciłi su- 
te honorarja. Interes szedł dosko* 
nale, ale im więcej przybywało kli 
jentów, tem niniej wróżbita zada: 
wał sobie trudu, aby mówić lu. 
dzjiom prawdę i przepowiednie 
swoje wyzłaszał na chybił trafił, 
bral je poprostu z powietrza, nie 
troszcząc się wcałe o jakąkolwiek 
ścisłość, I to go wreSzcie zgubiło. 
Gdy razu pewnego jakicjć słu: 


chaczce powiedział, że mąż jej za- 
miast do klubu uczęszcza co wie- 
czór do przyjaciółki, a w innym 
wypadku, że mąż żonie swojej 
jest tak wierny, jak ona jemu, los 
wróżbity był przypieczętowany. O 
skarżono go o zakłócenie spokoju 
w ogniskach domowych i sprawę 
cddano prokuratorowi. Władze są: 
dowe przeprowadziły dochodzenie 
i stwierdziły, że rzekomy wróżbi: 
ta jest pospolitym, oddawna po- 
szukiwanym przez policję  oszu- 
stem. 


CZŁOWIEK, KTÓRY WYPIŁ 
ZAWARTOŚĆ SWEGO AKUMU- 
LATORA. W pewnem angielskiem 
miasteczku Abernant popełnił sa- 
mobójstwo właściciel składu wę: 
gla, "nazwiskiem Ernest Erans. 
Zmarły był zamiłowanym radjoa* 
matorem, Jak wykazała sekcja do 
konana w zakładzie medycyny Są- 
dowej, wypił on całą zawartość 
swego akumulatora, używanego 
do zasilania odbiornika radjowe* 
go, no i kwas siarkowy o dużej 
koncentracji zrobił swoje niszczą” 
ce działanie w organizmie. Przy- 
czyną samobójstwa było zaniedba 
nie w uregulowaniu należności 
w kasie chorych za robotników, 
zatrudnionych w składzie węgla. 
Następstwem tego był nakaz egze 
kucyjny, a ten nakaz z kolei spo* 
wodował krok desperacji u właści 
ciela składu, 


ODCZYTY NA PŁYTACH GRA 
MOFONOWYCH. Jedno z amery* 
kańskich towarzystw radjowych 
w New Yorku wystąpiło do kie- 
rowniczych czynników w handlu 
i przemyśle z projektem  „nagry* 
wania“ na płytach  gramofono* 
wych krótkich odczytów reklamo- 
wych w zakresie pracy danych 
zakładów fabrycznych ete. Płyty 
takie byłyby dostarczane różnym 
radjostacjom nadawczym, które 
produkowałyby je w dziale ogło: 
szeń o odpowiedniej porze. Pro» 
dukcje z płyt gramofonowych, na- 
dawane przez radjo są obecnie tak 
dobre, że niema prawie żadnej róż 
nicy między naturalnym głosem 
ludzkim i płytą, 


Dr. med. 2472 


REICHER 


SPECJALISTA 
Chorób skórn. I wenerycznych 
Leczenie diatermją. Elektroterapia. 


Południowa 28 tel. 201-93 
Od 8—11 rano, i 6—9 w. 
W niedziele od 9—2 
Dla niezamożnych ceny lecznic. 


tzupełnie niepodobna do jej „wy 
gladu“ na piśmie, 

Wydawałoby się, że ideal- 
mym znakiem  identyfikacyj- 
inym byłby jakiś sygnał, nie 
iposiadający niedogadności róż 
inic fonetycznych, To też sze- 
reg stacji używa dzwonów, trą 
(bek, gongów i t. p. dźwięków 
joderwanych, t. zw. „dźwięków 
miemianowanych*, jako ana- 
ików charakteryzujących daną 
stację nadawczą. Rozpoznawa- 
mie stacj nadawczych według 
tych dźwięków wymaga jednak 
ich znajomości „na pamięć" i 
określenia nowej, usłyszanej, 
jest utrudnione wobec niemoż- 
mości stworzeia listy stacji, uło 
iżonej według dźwięków, mie- 
waz trudnych do określenia, 

Swego czasu najliczniejszy 
iw świecie, bo blisko dwieście 
pięćdziesiąt tysięcy członków 
diczący klub radjoamatorów w 
Nowym Jorku, wysunął bardzo 
dobry projekt, oparty na nada 
"waniu szeregu dźwięków, uło- 
izonych w system liczbowy i od 
,powiadających numerowi sta- 
cji, przyznanemu jej w między 
narodowym spisie (ułożonymi 
np. według długości fal). Tak 
«więc szereg dźwięków — daj- 
imy na to — w tonacji środke 
wego C skali fortepianowej, na 
danych grupami po pięć, ozna- 
czałoby stację nr. 5, Przy ey- 
trowych liczbach grupa dźwię 
ków oznaczających pierwszą 
cyfrę,  poprzedzałaby grupę 
iaźwięków. nadawanych w to- 
macji o oktawe wyższej i ozna- 
czających drugą cyfrę nr. sta- 
cji. 

Przy liczbach trzycyfrowych 
ostatnia grupa nadana byłaby 
w oktawe wyżej i t. d, naprzy* 
kład stacja mr. 185 miałaby 
mnak identyfikacyjny. składają 
«cy się z jednego dźwięku ni- 
skiego, trzech dźwięków o ok- 
tawe wyższych i zakończone- 
go pięcioma dźwiękami wyż- 
szemi e oktawę od poprzednie- 
go: ta grupa dźwięków nadawa 
maby była parę razy z odpo- 
wiedniemi przerwami między 
liczbami. 

System ten nie został jednak 
zaaprobowany przez związek 
międzynarodowy, przyczem 
żadnych poważnych przyczyn 
przeciwko wprowadzeniu takie 
wo udogodnienia nie pogkno. 
SZdaje się jednak, że w najbliż 
szym czasie sprawa będzie pog 
dana rewizji i zostenie wyro- 
iwadzony jakiś systema, pozwala 
jący na pewną i łatwą identyfi 
kację stacji odbieranej. Olbrzy 
mie "zesze radjoamatorów ca- 
łego świata mogą tylko z całe- 
go serca wyrazić życzenie, aby 
to nastąpiło jaknajszybciej. 


Mózg ludzki -- 


Hipoteza. iż mózg ludzki wy 
syła pewne fale radjowe, któ- 
re gdy trafią na inny mózg, na 
strojony na tę samą falę, uio- 
ga transmitować myśli, płyną- 
ee od człowieka do człowieka. 
już cd dość dawna zajmuje 
psychologów po tej ı tamtej 
stronie oceanu. Gźesno było w 
prasie fachowej przed kilku la 
ty o doświadczeniach prof. 
Cazzmaali w Medjolanie. W 
swojej kliuice psychjatrycznej 
czynił on eksperymenty mad 
organami mózgowemi ludzi u- 
mysłowo - chorych i otrzymał 
bardzo nieresujące wyniki. Od 
itego czasu było jakoś cicho 0 
(dalszych doświadczeniach, ale 
prasa włoska znów komuniku- 
je, że prace w tym względzie 
trwają dalej. Prof, Cazzmali 
stwierdzić miał ostatecznie, że 
mózg ludzki wysyła pewne my 
ślowe oscylacje, Dla łapania 
tych „fal mózgowych“ posługu 
je się on wysoko rzułym apara 
tem odbiorczym na bardzo 
krótkie fale. Osobę, którą prof. 
Cazzmali wybrał sobie za „ne 
dajnik*, umieszcza on w komo 
rze, wyłożonej płytami ołowia 
nemi, aby izolować wszelkie 
zewnętrzne przeszkody elektro- 
magnetyczne, Dno tej komory 
wyłożone jest płytami porcela- 
nowemi, a ściany ołowiane z3 
pomocą drutu uziemniono ńo 
rury wodociągu. Prof. C. twier 
dzi, że gdy w mózgu osoby, 
poddanej doświadczeniom. za- 
chodzą pewne procesy myśło- 
we, on odbiera różne charak- 
terystyczne szmery w słuchaw 
kach. Szmery te występują 
majintensywniej wtedy, gdy da- 
mej osobie zasugerować pe- 
wne myśli, to też eksperymen 
ty udają się dobrze wówczas, 


aparat radiowy 


gdy medjum jest pogrążone w 
stan hypnotyczny. Szmery sia- 
ps się bardzo głośne, a wyrazi- 
stość ich stoi w ścisłym związ 
k z intensywnością zasugero- 
wanej wizji. 

Zjawiska te wymagają oczy 
wiście sprawdzenia przez czyn 
aiki fachowe, gdyż wiza u 
czonych odnosić się będzie 
sceptycznie do przypuszczenia 
że w dziedzinie psychiki radjo 
może grać jaką. role. Ale czy 
wobec dzisiejszego rozwoju ra 
djotechniki można powieczieć, 
że to Jub owo jest niemożliwe? 
Trudno chyba o większy auto- 
ryżet w sprawach  radjowych, 
jak wynałazca telegrafu bez 
drutu, senator Marconi, który 
wypowiedział niedawno naste- 
pujące prorocze słowa: „W o- 


gólmym postępie wiedzy dwa 
najbliższe słupy przydrożne 


stanowić będą: miażdżenie att 
mów i transmisja fal elektrycz 
nych na jeszcze większe dy- 
stanse, niż to się dzieje obec- 
nie za pomocą radja. Zdobycze 
te nie będą osiągnięłe ani w 
ciągu jednego dnia, ani w cią 
gu roku, ani być może nawet 
i lat dziesięciu. Ale zdobycze 
tego pewnego dnia słaną sie 
faktem dokonanym, Jedna je: 
dyna jedostka siły bedzie -dol 
na okręt typu „Lewiatana" pe 
dzić z Bremy do New Yevku. 
Nie należę wcale do tvch te- 
dzi, którzy lubią głosić niedo- 
rzeczne przepowiednie  «iedy 
przed laty ogiosiłerz światu. że 
potrafię przesłać bez drutu 
wiadomość przez ocean Atlan- 
tycki, uważano mnie za czło- 
wika chorego umysłowo, 2 w 
najiepszym razie za marzycie- 
la. No i przed 28 laty orze- 
powiednia się spełnia". 
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li ułyszymy Ai 
DZI6 

Łódź (233,8) 

11,30 Przegiąd prasy krajowej. 

11,58 Sygnał czasu, 

12,30 Muzyka z płyt gramofono 
wych, 

1520 Przegląd wydawnictw per 
jodycznych. — omówi prof. Hen- 
ryk Mościcki, 

16,45 Z życia polskich zespo- 
łów śpiewaczych, Komunikat rady 
naczelnej zjednoczenia polskich 
zw. śpiewaczych i muzycznych. 

16,25 Kącik krótkofalowy, 

16,25 Płyty gramofonowe, 

17,15 Kierunki ideowe wśród 
młodzieży w latach 1905—1915 — 
wygł. poseł Bolesław Srocki. 

17,45 Koncert popołudniowy z 
Warszawy. 


NCR” KERRY ZJORZE S ZBY ZY ZPR 
w 
Trochę humoru 


WIZYTA LEKARSKA 

Lekarz został wezwamy do zbo0= 
gaconego jegomościa. 

— Co panu brakuje? — zapy- 
tał go na wstępie uprzejmie. 

— Pańską jest rzeczą to zba* 
dać — odezwał się ordynarnie do 
robkiewicz — bo za to się panu 

i. 

— Wobec tego — odparł lekarz 
— niech pan wezwie do siebie wes 
terynarza. On stawia  djagnozę, 
nie pytając o mie pacjenta, 

LEKCJE GRAMATYKI 

Nauczyciel: — Wróbel! objaś- 
niaj gramatycznie zdanie: Jan po* 
ślubia Marję. 

Uczeń: Jan jest rzeczownikiem, 


ponieważ jest to imię. Poślubia 
jest spójnikiem, ponieważ spaja 
Jana i Marję. Marja jest czasow= 
nikiem ponieważ rządzi rzeczowmi 
kiem. 
ZBYTECZNE PYTANIE 

— (o tam nasz synek zajada w 
sąsiednim pokoju? 

— Zupę! Czy jesteś głuchy czio 
wieku? 

w RESTAURACJI 

Gość (do kelnera): Proszę mł 
przynieść ortograficzne błędy! 

Kelner: Pan żartuje... u nas tes 
go niema. 

Gość: A przecież są na tej kar= 
cie ze spisem potraw, 


i ko przez mdjo? 


18,45 Rozmaitości 1 komnnikał 
izby handlowej w Łodzi. 

19,36 Prasowy dziennik racjo- 
wy. 


30:00 Zegar n warsz.  obserw 
astronom. 

20,05 Pogadamka muzyczna, 

20.15 Koncert symfoniczny £ 
Doliny Szwajcarskiej. Komumkatr 
meteor., polic., sportowy. 

23,00 Retransmisje ze stacji zw 
granicznych, 


JUTRO 

11,30 Przegląd prasy krajowej. 

1158 Sygnał czagsm z warszaw« 
skiego obser. astronom., hejnał x 
wieży marjackiej w Krakowie. 

12,30 Muzyka z płyt gramofono 
wych. 

15,45 „Podhalańskie  zdrojowie 
ska z t. zw. kwaśnemi wodami* — 
wygł. dr* Ludomir Korczyński, 

16,15 Wiadomości tow. koopera- 
tystów. 

16,20 Płyty gramofonowe. 

17,15 ..0 komarach — roznosicia 
tach chorób“ — wygł. docent dr 
Marjan Ruszkowski. 

17,45 Andycja dla dzieci, 

18,45 Rozmaitości łódzkie i kot 
munikat izby handlowa = przymy 
głowej w Łodzi, 

19,35 Prasowy dzienmik radjowy 

20,00 Zegar z warsz. obserw 
astronom. Feljeton, 

20.15 Koncert popułarny z doti- 
ny szwajcarskiej, 
Komunikaty: 

sportowy, 

22,00 — 24.00 Transmisja firm 
dźwiękowego, 


meteor... pohe. 


Pand Pukani 
ŁÓDZ 
18 czerwca 1930 r. 


Międzynarodowe 


w 10-lecie istnienia P. Z. L. A. 


W madchodzącą sobotę i nie 
dzielę odbędą się w Warsza- 
wie międzynarodowe 
lekkoatletyczne ż okazji 
leuszu 10-lecia Polskiega zw. 
lekkoatletycznego. W zawo 
dach tych zapewniony jest u- 
dział następujących zagranicz 
nych lekkoatletów: dukovirty 
(1500 i 5000 mir.) z Finlandji, 
Wessely (Wiedeń) w płotkach, 
w dal, dysk i kuia, oraz czte- 


rech czechów: 
200  mtr.), 


t100 i 
(tyczka), 


Engel 
Koreys 


zawody; Koscyak (1500 i 5000 mir.) t 
jubi- | Stansslay 


(skok wzwyż). Zaś 
ze strony polskiej wezmą udział 
w tych zawodach najwybttniej 
si lekkoatleci z Heljaszem. Bi- 
niakowskim. Piechcekim. Kus. 
socińskim, Petkiewiczem, Tro. 
Janowskim, Szenajchein, Zube- 
rem, Gejzikiem, Nowakiem. Si- 
korskim i t. d. na czele. 


statystyka spotkań 
Lódś Warszawa 


Przyjazd reprezentacji 
stołecznej 


Od roku 1922 reprezentacja 
piłkarska Łodzi rozegrała z 
Warszawą 8 spotkań, z tego 
Warszawa wygrała 5. Łódź 1, 
a jeden mecz dał nierozstrzy- 
gnięty wynik. Poszczególne lą- 
ta przyniosły następujące wy- 
niki: r. 1922: 7:1 dla Warsza- 
wy i 3:2 dla Łodzi, r. 1924: 2:0 
»dla Warszawy i 2:1 dia Łodzi, 
r. 1925: 4:4, r, 1926: 3:2 dla 
Warszawy, r. 1929: 4:2 i 5:0 
dla Warszawy, 

+ * w 

Przyjazd reprezentacji pił- 
karskiej Warszawy nastąpi w 
niedzielę o godz. 10 przed po- 
łudniem. Puhar wędrowny, któ 
ry dotychczas był w posiada- 
niu stolicy został w myśl regu 
laminu przesłany da Ł. Z, O. 
P. N, 

Drużyna reprezentacyjna m. 
Warszawy wystąpi w składzie 
następującym: 

Keller (Polonia), Fert (War- 
szawianka), Wróblewski (War- 
szawianka), Szczepaniak (Poło- 


nia), Cebulak (Legja), Nowa- 
kowski (Legja),  Przeździecki, 


Nawrot, Łańko, Ciszewski (Le- 
gia), Gluman (Makabi), Druży- 
ma warszawska jest osłabiona 
brakiem graczy Połonji i zabra- 
niem najlepszych zawodników 
do reprezentacji Polski na męcz 
k Austrią, 


Nowy rekord 
Kusocińskiego 


Na mistrzostwach  lekkoatle- 
tycznych Warszawy  Kusociń- 
ski (Warszawianka) ustanowił 
nowy rekord Polski na 1.500 
mtr., uzyskując europejski czas 
3:59 min. 


Rewelacyjny program 
cy 


W roli tytułowej w najlepszej 
swej kreacji rasowa i piękna 


(48) 


słynnej wytwórni FOX-FILM, zawierają- 
2 arcydzieła filmowe 


= W a 
Dziewczyna z piekła 


Porywający dramat aktorki. której. światłem życia była miłość. 


Najczarowniejszy poemat młodych serc 


WIOSNA UCZUC 


Najpiękniejsza symfonja miłości w wykonaniu czarującej pary 


kochanków 
Heleny Twelusfezes i Franka Alberfsona. 


Wspaniała ilustracja muzyczna orkiestry symfonicznej pod 
dyrekcją Leona Kantora. 

Początek seansów o 4 pp., w sobotę i niedzielę o g. 12 w poł. 

Ceny miejsc najniższe: po 1.— zł., 1.50 i 2. 

ans wszystkie miejscu po 1,— zł, w sob. i niedz, od godz. 12 
do 3 po 50 gr. i 1— zł. 

Wszelkie ulgówe bilety ważne po cenach 1.— i 1.50. 
RE ELELO ATZ Z e S A PRE, "ZR Eis x nA SET YET 


Skład. 
ronrezentacii kodzi 


na mecz z Warszawą 
w koszykówce żeńskie) 

Jak się dowiadujemy, w dniu 
jutrzejszym, o godz, 6-ej na 
placu Geyera, przy ul. Czerwo- 
nej 8 odbędzie się spotkanie 
Łódź — Warszawa w koszy- 
kówce żeńskiej jako zawody e- 
liminacyjne przed meczem Pol- 
ska — Szwecja. Skład repre- 
zentacji naszego miasta przed- 


ligowe 


Najbliższem spotkaniem ii- 
gowem w Lodzi będzie mecz Po 
goni z Ł. T. S: G. w dniu 19 
czerwca. Tegoż dnia gra Gar- 
barnia z Czarnymi i Ł, K. S. z 
Legją w Warszawie, 

W rekordzie þbramek-. ligo- 
wych, obecny stan przedstawia 
się następująco: Malik (Polo- 
nia), Kossok (Cracovia) — po 
9 bramek, Peterek (Ruch) — 7 
bramek, Sobota (Ruch) — 6 
bramek, Herbstreich (Ł. T. S. 
G.), Durka i Król (Ł. K. S.) o- 
raz Staliński (Warta) — po 5 
bramek. 


„Powodzenie: Kossaka 


Chce go „Admira“ 
i „Austrja” 
Kossok (Cracovia) wywarł we 
Wiedniu tak świetne wrażenie, 


że podobno „Admira“ i „An 


| strja“ starają się o pozyskanie 


stawia się następująco: Kwaś- tego doskonałego łącznika dla 
niewska (ŁKS.), Połomska B. | swych barw. 


(HKS.), Gruszczyńska (IKP.), 
Kasperska (WWS.) i Gapińska 
(ŁKS.) 

Wczorajszy mecz — trening 
teamów żakończył się zwycię- 
stwem A, w stosunku 22:9. 


Zaszczyfny wynik 
Polonii we Wiedniu 


W dniu onegdajszym zmie: 
rzyła się Polonia stołeczria, 
znajdująca się na tournee po 
Austrji, z silną zawodową dru- 
żyną wiedeńską Slovan, uzysku 
jąc zaszczytny wynik remiso- 
wy 3:3 (1:2). Do pauzy przewa- 


ge posiadała drużyna miejsco- | [EJ 


wa, po zmianie stron Polonia. 
Bramki dla Polonii 
Pazurek 2 i Malik, dla Slova- 
nu: Ruziczka 2 
Warto zaznaczyć, 
I ligi wiedeńskiej, 
przed tygodniem Rapid w sto- 
sunku 3:0. 


Czytajcie 


Mary Asíor 


pd 


zł, na 1 se- 


zdobyli: |Ę 


i Radokowicz. | [4 
że Slovan, | BR 
który zaawansował obecnie do | ii 
pokonał | ;8 


„Głos Poranny | 


Tennisiści węgierscy 
w Warszawie 


W związku z meczem tenni- 
soewym Polska — Węgry, który 
rozpoczyna się w dniu dzisiej- 
szym, dowiadujemy się, że re- 
prezentacja Węgier przybyła 
do Warszawy w składzie nastę- 
pającym: Aschner, Heiner i 
Takacs. Reprezentacją Polski 
nie została jeszcze ustalona. 


PRZECUDNA 


ARITE ZAC REZ E SPSS ESA 
Dziś i dni nastepnych ! 
(TRZ UETZAKIZ ECT ZEIOZ CT CEED NEIZCZA 


Wielki rewelacyjny 
podwójny program! 


Zafimiona 


Oskara STRAUSSA 


Czar melodji i romansów cygańskich! 
Imponujący przepych wystawy! 
Rewelacja. ruchu, dźwięku i harmonii! 


Załdy:Iklidldyn Kongres F. I. F. A. 


„GŁOS PORANNY" 
ŁODŹ 
18 czerwca 1930 r. 


w Budapeszcie 


Kongres FIFA. 
przy udziale. delegatów 


państw, zajmował się m. in. 
sprawą mistrzostw świała w 
Montevideo. Delegat Urugwaju 


z żalem stwierdził, że z pośród 
państw europejskich do mi- 
strzostw zgłosiły się: Francja, 
Jugosławja, Belgja i Rumunja. 
Postanowiono w. najbliższym 
sezonie rozegrać puhar zachod- 
nio - europejski, do którego 
zgłosiły się: 


gresu FIFA. w 1931, roku 
proponowano Warszawę, Kair, 


obradujący | Hiszpanja. Portugal ja i Luxenu 
23-6h | 


burg. 


Projekt amerykański co do 


nicograniczania czasu podróży 


zarówno aniatorów, iak i zawo: 


doweów został odrzucońy. 


Na siedzibę następnego kon- 
ZA- 


Sztokholm. Berlin i Lizbone. — 
Wybór kongresu FIFA. padł na 


Francja, Belgja, | Berlin. 


Borofra zwyciężył 
Lochefa 
zdobywając tytuł 
mistrza Belgji 
W drugi dzień Zielonych 
Świątek zakończone zostały 
walki tennisowe © mistrzostwo 
Belgii w Brukseli, Do timału 


Wspanialy sukces 
szermierzy armji połskie) 


Armja polska odniosła wspa- 
niały sukces w spolkanin szer- 
mierczem z armją węgierską, 
wygrywając w szpadzie 13 i pół 
:11i pół, przegrywajac w sza- 
bli po rozgrywee 11:10. 


stanęli przeciwko sobie Cochet gwy pekord Kkokiezy 


i Borotra, przyczem po zacie- 
kłej 5-Setowej walce zwyciężył 
„latający bask“ w stosimku 
4:6, 6:3, 6:4, 4:6, 8:6, Po tem 
zaszczytnem zwycięstwie Bora- 
trą udał się do Pragi czeskiej. 


Zmiana siedziby 
klubu W, W. J. 


Podajemy do wiadomości 
wszystkim klubom sportowym, 
iż lokal klubu sportowego W. 
W, J. został przeniesiony z ul. 
Południowej nr. 50 na ul. Na- 
piórkowskiego 58, dojazd tram 
wajami 8, 4117. TE 


OPERETKA 


w pchnięciu kulą 

W czasie świątecznych 
wpodów lekkoatletycznych w 
Białymstoku Lewinówna „(Ma- 
kabi — Wilno) usłanowiła no- 
wy rekord polski w pchnięciu 
kulą, osiągając 11,46 mtr. Do- 
tychczasowy rekord wynosił 
11.007 cm. 

Oprócz lego rekordu uzyska- 
no kilka innych znakomitych 
wyników.  -Schabińska (Legja 
przehiegła 80 m. przez płotki v 
bardzo dobrym czasie 12,9 sek.. 
a Kilosówna — 800 mtr. w cza: 
sie 2:33,6 sek. | z 


za: 


Miłość Paryżanki 


Fascynujący dramat wielkiej 
bohaterów Wielkiej Wojny. 
granatów, 
Europy. 


miłości na tle tragicznych 

— Wśród nieustającego huku i 

dni grozy i bohaterstwa niestartemi zgłoskami zapisane w sercu 

Zakulisowe hulaszcze życie miljonerów Ameryki 
podczas wojny światowej. 


rzeżyć cichych 
dział i frzasku 


i Francji 


W roli głównej wymarzona para kochanków 


ADIGE WHITE i Maoin M. Gregor 


Zona 


Wytworna, arcypikantna, _ kapi- 
talna komedja -na tle- przeżyć 
małżonki: dzisiejszej doby: ə 


W mach głównych mea Maru Kid w Harry Halm 


„GŁOS PORANNY- 
ŁÓDŹ 
13 czerwca 190 r. 


GŁOS HANDLOWY 


„GŁOS PORANNY" 
ŁÓDŹ 
13 czerwca 1380 r. 


Dumping sowiecki 


jest najgroźniejszym wrogiem polskiego eksportu 


Pomimo, iż trudno Sobie wyobrą 
żić w chwili obecnej w dziedzinie 
handlu zagranicznego zjawisko 
więcej rozpowszechnione í termin 
częściej używany, niż dumping, po 
jęcie to nie doczekało się dotych= 
czas ścisłej i powszechnie uzuanej 
definicji. 


W dyskusjach fachowych, sło. 
wo to, używane bardzo chętnie, 
słyszeliśmy w odmianach  niesły: 
chanie różnorodnych. Pojmowane 
bywa ono to zbyt szeroko, kiedy 
tą uazwą obejmują każdą tranzak 
cję po spećjalnej cenie eksporto: 
wej, różniącej się od ceny rynku 
wewnętrznego, — to znowu” zbyt 
wąsko, kiedy pod tę nazwę pod- 
ciągane są tylko te  tranzakcje, 
gdzie cena sprzedażna spadła po 
niżej pewnego — trudno zresztą 
uchwytnego — poziomu racjonalł: 
nego z punktu widzenia rzetelnej 
kalkulacji kupieckiej. 


Nie dążąc bynajmniej do sfor: 
mulowania trudnej i zawiłej defini 
cji pojęcia, sądzimy jednak, iż 
meśaą stosunkowo łatwo uchwy- 
cić główne momenty, podstawowe 
cechy, jakie nadawane są temu po 
jęciu przez ludzi praktyki i fa- 
chowców gospodarczych, 


A więc podstawową cechą dum 
pingu wydaje się nam określenie 
go, jako konkurencji nieuczciwej, 
jako zjawiska ujemnego moralnie, 
upaważriającego dotkniętych do 
uajdalej idących Środków obrony. 
Żadna inna cecha nie jest tak ści: 
śle z dumpingiem związana, jak ta 
wiaśnie kwalifikacja go, jako zło- 
śliwej, czy też nieuczciwej konku: 
rencji, Nawet tak często uważana 
za podstawową cechę dumpingu 
sprzedaż poniżej kosztów  włas: 
nych nie jest cechą wyłącznie tran 
zakcji  dumpiugowych, Wszak 
sprzedaż pewnej części produkcji 
poniżej przeciętnych na jednostkę 
towaru kosztów wytwarzania nie 
może być uznana za niezgodną z 
rzetelną kalkulacją kupiecką, je- 
sil; przez wyprodukowanie tej 
części (a więc zwiększenie ogólne 
produkcji) przeciętny koszt na jed 
nostkę towaru obniży się w stop: 
niu takim, 


zornie poniesione na rynku 
wnętrznym, gdyż cała 
skana za całość produkcji pokry» 
je z nadwyżką i zyskiem całość 
poniesionych kosztów. Podstawo: 
wą cechą dumpingu — jest to, iż 
racja tranzakcji dumpiugowej leży 
w innej płaszczyźnie, niż osiąznię- 
cie zysku handlowego, nie mieści 
się więc w ramach kalkulacji i dla 
tego też wypada z łożyska nor- 
malnej tranzakcji kupieckiej, co 
daje powód do odczuwania tego 
zjawiska, jako wykraczającego po 
ra ramy powszechnie rozumianej 
etyki i czyni samą tranzakcję dla 
kupca przeciętnego — złośliwą i 
nielojalną, 

Uzasadnienie gospodarcze dum- 


pingu i jego kalkulacja leży w go 
dzeniu w byt producenta konku- 
rencyjnego, w usiłowaniu zniszcze 


nia od podstaw produkcji, przeciw 
ko której dumping jest skierowa* 
ny. Stąd słuszne obawy przed je: 
go metodą działania i tworzenia 
w szeregu pańStw Specjalnyćh za- 
rządzeń antidumpingowych o cha 
rakterze bojowym. 


iż uzyskana na rynku 
krajowym cena pokryje straty po 
ze: 
suma uzy- 


Przypadkowa, czy nawet kon- 
junkturalna sprzedaż towaru po 
cenie zbyt niskiej, w sposób oczy= 
wisty przynoszącej straty — nie 
stanowi jeszcze dumpingu i nie 
jest niebezpieczeństwem, przynaj- 
mniej niebezpieczeństwem  groź: 
nem. By stać się groźnym, by po: 
budzić zagrożonych do intensyw- 
nej samoobrony, dumping musi 
być akcją zorganizowaną, świado:* 
mie dążącą do celu, którym jest 
zniszczenie lub przynajmniej osła= 
bienie produkcji konkurencyjnej; 
dumping właściwy oparty jest na 
własnej kalkulacji, polegającej na 
dokładnem obliczeniu okresu, po- 
trzebnego na radykalne zduszenie 
konkurencji, oraz strat materjal 
nych nieraz bardzo  doktliwych, 
których poniesienie jest niezbęd= 
ne dla osiągnięcia celu. 

Dlatego też dumping nie może 
być ani zbyt krótkotrwałym, ani 
zanadto długotrwałym: w pierw- 
szym wypadku stanowiłby niepo= 
trzebną i niecelową stratę dla kie 
rujących akcją, w drugim — wy- 
czerpaćby musiał przeznaczone na 
ofenzywę kapitały i spowodować 
załamanie się akcji, 

W takiem ujęciu opartem na 
pojmowaniu dumpingu przez usta- 
wodawstwo celne szeregu państw, 
zarysowuje się niezwykle groźnie 
i mało sympatyczne oblicze tego 
zjawiska w jego formie klasycz* 
nej, Forma czysta, klasyczna dum 
pingu należy zresztą raczej do 
koncepcji teoretycznych: w prak: 
tyce zazwyczaj dumping  przeja- 
wia się w formach łagodniejszych, 
stawiając sobie cele skromniejsze. 

Zjawiskiem niemal powszechnem 
omal że nie tradycyjnem w warun 
kach współczesnych jest dumping 
stosowany przy wprowadzaniu to= 
waru na nowy rynek. Nazwaćby 
można tego rodzaju zjawisko duni 
pingiem pionierskim z zastrzeże- 
niem oczywiście co do jaknajszer: 
szego porozumienia  pionierstwa. 
Tu celem jest chwilowe osłabie- 
nie lub nawet tylko zaszachowa=* 
nie konkurencji, by na oderwanej 
od tej konkurencji części klijenteli 
ugruntować dalszą, opartą już na 
normalnych metodach konkurencji 
walkę o ekspansję, zapoczątkowa 
ią dumpingiem. Szukając analo- 
gii tego zjawiska, bliżej znanych 
każdemu, łatwo znajdziemy je w 
tak często spotykanych w handlu 
detalicznym cenach reklamowych, 
mających na celu rozbudzenie po" 
trzeb i zachęcenie klijenteli do na- 
wego towaru, 

Ta forma dumpingu nie jest już 
tak groźna jak forma klasyczna— 
lecz ona właśnie sprzyja pomiesza 
niu pojęć w tej dziedzinie, gdyż 
jedną ze swych cech — szczegół: 
nie niską ceną — upodabnia się do 
innych tranzakcji po specjalnych 
cenach eksportowych lub nawet 
po cenach niżej przeciętnego na 
jednostkę kosztu własnego. Stąd 
popularne określenie mianem dum 


pingu całego szeregu zjawisk, 
faktycznie mało z tem zjawiskiem 
spokrewnionych. 


Jeżeli mówiliśmy o małem roz 
powszechnieniu w praktyce formy 
klasycznej dumpingu, to uzasad- 
nienie tego widzieliśmy w zbyt 
wysokich kosztach, których dum: 
ping ten wymaga, zwłaszcza gdy 
chodzi o fundusze przedsiębiorstw 


prywatnych. Fakt ten sprawia, iż 
wypadków dumpingu w jego for= 
mie klasycznej lub do klasycznej 
zbliżonej szukać należy w chwili 
obecnej prawie wyłącznie w prak 
tykach sowieckich, 

Dumping sowiecki ma najzupeł- 
niej odrębny charakter, wyróżnia: 
jący go od dumpingu kapitali- 
stycznego, gdyż oparty jest nie 
na rezerwie kapitałów jednego lub 
kilku przedsiębiorstw, lecz na za- 
sobach materjalnych całego pań: 
stwa, przez co posiada większa 
siłę wytrwałości i rozpędu, Dru- 
gą cechą charakterystyczną dum- 
pingu sowieckiego jest jego spe= 
cjalna złośliwość. Dumping rosyj: 
ski często oparty bywa wyłącznie 
na tranzakcjach handlowych (np. 
kupno towarów łódzkich na kre- 
dyt — i sprzedaż za pół ceny na 
ryńku łotewskim; słynna oferta 
na muśliny) i kierowany jest nie- 
raz motywami  politycznemi, co 
szczególnie dotkliwie odczuwane 
jest przez eksport polski, którego 
niemal każda tranzakcja narażona 
jest na złośliwość dumping so" 
wieckiego, Te specjalne cechy dum 
pingu sowieckiego powodują nie- 
możność ustalenia jego zakresu 
rzeczowego przez wymieniente ars 
tykułów, w których jest stosowa: 
ny. W zasadzie wszystkie artyku- 
ły handlowe, któremi operują So 
wiety, są przez nich traktowane, 
jako nadające się do  dumpiago: 


wania, 


Konkurencja ta najsiłniej doty- 
ka nasz eksport na rynku miemiec 
kim, w następnej  kołejności na 
rynkach angielskim, holenderskim 
i rynkach północnych, Pozatem — 
sporadycznie — niemal wszędzie, 
gdzie dociera towar polski, 


W. KRZYWICKI 


zna Zw 


Nadzory i upadłości 


W kwietniu r. b. wpłynęło poda= 
nie o odroczenie wypłat firmie „Prze 
myst Wełniany Izrael Birencwajg* 
z siedzibą w Łodzi przy ul, Piotr- 
kowskiej nr, 73, 

I, Birencwajg, będąc wspólnikiem 
znajdującej się obecnie w stadjum 
likwidacji firmy „Ostrowski i Bi- 
renewajg*, przyjął częściowo zoba= 
wiązanie tej firmy i mimo usilnych 
starań znalazł się chwilowo w tru= 
dnościach płatniczych. 

Bilans zamyka się sumą 380 ty- 
sięcy zł., przyczem nadwyżka akty 
wów nad pasywami wynosi około 
200,000 zł. 

Sąd po wysłuchaniu biegłych 
i stron — udzielił odroczenia wys 
płat firmie „Przemysł Wełniany — 
Izrael Birencwajg* na przeciąg 
dech miesięcy, poczynając od dnia 
10 czerwca r. b. Sędzią, komisa- 
rzem mianowany został sędzia han 
dlowy Józef Landau, nadzoreami 
zaś Maurycy Askanas ji przemysł. 
Natan Szpiro. 

tn 


Również w kwietniu r. b. wpły= 
nęło do sądu podanie o udzielenie 
odroczenia wypłat firmie „Józef 
Rozenholc*, wyrób towarów  włó* 
kienniczych z siedzibą przy ul. 
Piotrkowskiej 69 (skład fabr. i 
biuro), fabryka przy ul. Karola 17, 

Firma istnieje od r. 1888, jako 
przedsiębiorstwo handlowe — sprze 
daż towarów włókienniczych, zaś 
w r. 1919 przekształcona została 
na przemysłowe, a mianowicie — 
na wyrób towarów włókienniczych. 
Przedsiębiorstwo rozwijało się na- 
der pomyślnie tak. iż p. Rozenhole 
miat możność przystąpienia w cha 
rakterze wspólnika do  apretury 
i farbiarni, prowadzonej pod firmą 
„Hanftwurcel i S-ka“ (w Konstans 
tynowie), oraz do przedsiębiorstwa 
„Polkort* (w Warszawie) — han: 
del towarami manufakturowemi. 

Obydwa powyższe przedsiębior= 


Rynek pienieżny 


Ceduła giełdy pieniężnej 
warszawskiej 


GOTÓWKA: 
Dolary 8.88 i pół 


CZEKI: 


Belgje 124.45 
Holandja 358.60 
Londyn 43.32 
N.-York - czeki 8.908 
N.-York cabel 8.92 
Paryż 35.01 

Praga 26.44 i pół 
Sztokholm 239,40 
Szwajcarja 172.85 
Wiedeń 125.78 
Berlin 212.78 


AKCJE: 


Dyskontowy 116— 
Zachodni 73-— 
Cukier 34.— 
Lilpop 27.75 
Polski 170.50 
Zarobkowy 72.50 
Węgiel 47 — 
Modrzejów 10.25 


PAPIERY PAŃSTWOWE I 
LISTY ZASTAWNE: 

Inwestycyjna 110.50 

Dolarówka 65— 

5 proc. konwersyjna 55.25 

10 pr. kolejowa 102.50 

8 pr. listy zast. B,G.K. 94— 

4.5 proc. m. Warszawy 56— 

5 proe. m. Warszawy 59.75 

8 pr. m. Warszawy 76—, 

76.25. 75.78 


8 proc. m. Łodzi 70,50 

10 pr, m. Siedlec 80.50 

6 pr. obl. poż. kon. m. War- 
szawy z 1926 r. 57—, 57.50 


NOTOWANIA BAWEŁNY 


LIVERPOOL. 11 VI. Baweł- 
na amerykańska, zamknięcie: 

styczeń 7.45, luty 7.47, ma- 
rzec 7.50, kwiecień 7.51, maj 
7,58, czerwiec 7.62, lipiec 7.59, 
sierpień 7,52, wrzesień 7.48, 
październik 7.43, listopad 7.42 
grudzień 7.43, loco 8.04, 


ALEKSANDRJA., 11 VI. Ba- 
wełna egipska: 


sekellaridis: styczeń 28.77, 
marzec 24.05, lipiec 28.00 li- 
stopad 23.45; 


ashmouni: luty 17.03. kwie- 
cień 17.30, czerwiec 19.80, sier 
pień 16.95, październik 16.41. 
grudzień 16.72, 


NOWY JORK, ii VI. Baweł- 
na amerykańska: 


zamknięcie: styczeń 18.90, 
luty 14.00, marzec 14.12, kwie- 
cień 14.18, maj 14.26, paździer 
nik 18.75, listopad 13.80, gru: 
dzień 13.89, 

kontrakty: styczeń 14.15, 
czerwieć 17.78, lipiec 15.03, 
sierpień 14.40, wrzesień 14.10, 
październik 14.05, listopad 
14.08, grudzień 14.74. loco 
15.10 


stwa są spółkami firmowemi. W ró 
ku 1929 i 1930 konjuktura załama= 
ła się i firma „Józef Rozenhole* 
zmuszona była zwrócić się do są= 
du z prośbą o udzielenie jej odro: 
czenia wypłat, 

Z załączonego bilansu wynika 
nadwyżka w sumie 240.000 złotych 
aktywów nad passywami. Zobowią 
zania firma jest w stanie pokryć tyl 
ko ze sprzedaży części towarów ze 
składu i tych, które zostaną wyro= 
bione. 

Sąd, pod przewodnictwem wice « 
prezesa J, Kiszmiszjana, w obecno% 
ści sędziów handlowych M. Kona i 
Kopczyńskiego udzielił firmie 
„Józef Rozenhole* odroczenia wy* 
płat na przeciąg” 3=ch miesięcy, po” 
czynając od dnia 10 czerwca r. b., 
sędzią komisarzem mianował sąl 
sędziego handlowego Władysława 
Gordowskiego. zaś nadzorcą sądo 
wym księgowego Aleksandra Pil 
tza. 

kz 2 


Na iejże sesji rozważaną był% 
sprawa zarządzenia otwarcia postę 
powania układowego firmy „Gaj: 
zler į Lipman“, sprzedaż towarów 
włókienniczych z siedzibą przy ul. 
Piotrkowskiej 59. Na posiedzeniu 
wydziału handlowego sąd w dniu 
8 lutego r. b. udzielił firmie „Gajs 
zler i Lipman“ odroczenia wypłat 
na przeciąg 3-ch miesięcy, poczyna 
jąc od dnia 8 lutego r. b. Nadzor: 
cą sądowym mianowany zostal p. 
Henryk Neumark, zaś sędzią komi- 
sarzem sędzia handlowy Herman 
Zmigrod, 

Jak wynika z bilanam skiywi 
wynoszą 440.000 zł. passywa zaś 
o 68,000 złotych mniej. 

Ponieważ firma przewiduje nies 
możność zaspokojenia w całości 
wszystkich swoich wierzycieli. 
zwróciła się do sądu 6 zezwolenie 


na zawarcie z wierzycielami ukła 


du polubownego. Jako propozycję 
układową wysunięto eplatę wierzy- 
cieli w wysokości 70 proc, należno* 
ści, płatnych w terminie 2-letnin 
w ratach półrocznych. licząc , 
uprawomocnienia. się układu. 


Di 


Sąd przychylił się do prośby fir 
my. 


UREERYPREZ ROA 
Dźwiękowy Kinołeatr 


„CAPITÓL" 


Dziś i dni następnych! 
Fim dźwiękowo - śpiewny 


_ KOBIETY 
nie do małżeństwa 


Wielki dramat obyczajowy, będący 
bolesną satyrą na współczesne dziew- 
częta, które szukają silnych wrażeń 
i ujścia swemu żywiołowemu tem- 
peramentowi w nocnych lokalach 
garsonierach „złotej młodzieży* 
W rolach głównych 3 piękności 
ekranu: („złote niewiniątka”) 


Joan Crawford, Anita 
Page, Dorota Sebastjan, 
oraz wyrafinowany uwodziciel 
tych „troje i wielu innych.. 
100 proc. donżuan. wytworny 


NILS ASTHER 
Nad program: Słynny śpiewak z Bro: 
adwayu GEORGE WASHINGTON 

odśpiewa szereg piosenek. 
Początek w dnie powszednie g. 
5, w soboty, niedziele i świę” 
o g. 2-ej. Bilety ulgowe ważne. 
Na I-sze seanse wszystkie miejsca 


(A, a 


020000000000000000000001 


10 13 .VI. — GŁOS PORANNY — 1930 ; 


PRZYMUSOWE LICYTACJE 


Magistrat m. Łodzi—W ydział Podatkowy—niniejszem podaje do wiadomości, że w okresie od 25 do 27 czerwca 
1930 r. między godz. 9-tą rano, a 4-tą po południu odbędą się przymusowe licytacje ruchomości u niżej wy- 


mienionych osób na pokrycie zaległych podatków, wzgl. opłat, a mianowicie: 


Dnia 25 czerwca 1930 r. mie- 
dzy godz. -tą rano, a 4-tą 
pO dniu. 

SKŁADKA NA RZECZ GMINY 
ŻYDOWSKIEJ 

1 Dzigański M., Szkolna 17, szafa 
2 Rochwerger J., Północna 25, meble 
3 Rozenblum S., Andrzeja 4, meble 


OPŁATA ZA PRAWO JAZDY PO MIEŚCIE 
5 Feldman M. Zgierska 44, meble 
6 Greif H., Dolna — Doły 36, meble 
7 Hercberg M., Pfeifra 7, meble 
8 Krakowski L, Zgierska 73, meble 
9 Sztern H., Zachodnia 13, meble 
10 Śliwiński St. Szmidta = Radogosącz 11 
meble, maszyna do szycia 


PODATEK OD PRZEMIOTÓW ZBYTKU. 
12 Kozłowski T., Piotrkowska 138, kre- 


dens : 
13 Kaiserbrech. W., Zgierska 69, 2 biur- 
ka 
14 Kaiser W., Pomorska 99, meble 
15 Kasperkiewiczowa, Zgierska 54, kre- 


dens 
16 Lipiński A., Zgierska 69, 2 biurka 
17 Pruse R., Żeromskiego 52, wóz 
18 Sobociński M., Pomorska 28, 2 maszy” 
ny do szycia 
19 Szeller F., Smugowa 12, maszyna do 
pisania 
2 PROC. OPŁATA OD UMÓW O PRZENIE 
SIENIU WŁASNOŚCI  NIERUCHOMEJ. 


20 Kiwak Sz., i E., Sierakowskiego 77, me 
ble ' 


PAŃSTWOWY PODATEK OD LOKAŁI 
ZA ROK 1925 

21 Icynger A, Piłsudskiego 4, mzały 

22 .Polhandel*, Andrzeja 1, maszyna do 
pisania 

PODATEK OD LOKAŁI 

b2 Adler W. 11 Listopada 59, meble 

24 Aimer E., Zgierska 12, meble. żyrandol 

25 Chabański J., Cmentarna 3, meble 

26 Tabakman M., Andrzeja 22, meble 

37 Grambor G., Andrzeja 2224, meble 

28 Grillak Ch., Wschodnia 62, meble 

29 Gołąb T., Wschodnia 64, meble, maszy 
na do szycia 

86 Giane H., Wschodnia 59, meble 

81 Gelasen S., AI. I Maja 41 meble, obraz 


32 Jagosziński J., Franciszkańska 13, me- 
ble 

38 Jastnowski H., Wschodnia 74, meble 

34 Kinderman F., Andrzeja 12, 2 kasy 
ogniotrwałe 

35 Krenicki D., Wschodnia 72, pianino 

36 Klajnman S., Żeromskiego 33, meble 

37 Komar B., Wschodnia 69, kasa, meble 

88 Naftalowicz D., Wschodnia 34, meble, 
maszyna do szycia 

89 Potaznik Ch., Żeromskiego 36, 500 matr. 
jedwabiu 

40 Rozengarten R., Andrzeja 18. meble, 
maszyna do szycia 

41 Rozenblum Ch, Stary Rynek 6, maszy 


na do szycia 
42 Skowroński D., Andrzeja 39, kredens 
3 Spółdzielnia Robotnicza, Brzezińska 23 
2 worki mąki, 30 kg. mydła, 2 worki 


ryżu 
Sendowski I, Gdańska 31, meble, 5 


44 

obrazów 
45 Wajnberg W. J., Św. Jakuba 4, meble 
46 Zanger Sz. M., Żeromskiego 58. 5 wor- 


ków mąki 


PAŃSTWOWY I KOMUNALNY PODATEK 
OD NIERUCHOMOŚCI 


47 Amzel A. J., Nowomiejska. 15, meble 
45 Bedyński W., Jana 19, meble 

49 Suke. Cytryna, Brzezińska 50, kasa 
ogniotrwała 

Dyszkin S., Piotrkowska 8, urządzenie 
biurowe 

Dawny A. 1 S.. Nowomiejska 3, 20 ue 
brań męskich 

Fuks W., Nowoodkryta 6%, krowa 
Gutter R, 5., Nowomiejska 4, meble 
Hochman S., Mickiewicza 3, meble 
Hilszer R. Zgierska 150, meble 
Hoffman A., Aleksandrowska 66, meble 
T Jakubowicz H.. Północna 19, meble 
Kałońscy J. i T., Szkolna 4, meble 
Koper L. Zgierska 46, meble 
Kaczorowski W., Jasna 6, meble 
Suke, Kimelfelda E., Północna 12, me- 
ble 

Krygier S. 11 Listopada 78. meble 
Kapelusz E., PI. Wolności 10, meble 


| 


Krysztofiak A., Marysińska 34, meble | 


65 Lerke E., Dolna 7, 2 bufety 
6€ Müller 0., Małmowa 7, maszyna do 
szycia 

67 Olszer M., Pomorska 57, meble 
68 Pajer M., Pocztowa 9. meble 
69 Rybak E., Kilińskiego 7, meble 
70 Retelewski F., Franciszkańska 58, mes 
bie 
Rozenblum Sz., Kielma 5, meble 
Szuman M., Pieprzowa 6, meble 
Schmidt O., Łagiewnicka 49, 10 m. de- 
sek 
Skatuła J., Miodowa 16, meble 
Szymczak K., Młynarska 39, maszyna 
do szycia 

Sasiak F., Tokarzewskiego 19, meble 
Szymańska Emilja, Wschodnia 24, me- 


11 
72 


73 


74 
75 


Të 


ble 

Szyt Epsztajn. Zgierska 17, meble 

Stüldt J., Drewnowska 41-45, samo" 

chód, 2 kasy ogniotrwałe 

Tragstreger I., Franciszkańska 41, 80 

szt. chustek 

8i Wesołowska J., Drewnowska 34. meble 

82 Wesołowski J., Kochanowskiego 3. 5 
korey owsa 

82 Zalcman J., Aleksandrowska 121, me- 
ble 

84 Zakrzewski A., Drewnowska 31, meble 


Dnia 26 czerwca 1930 r. mię- 
dzy godz. 9-tą rano a 4-tą 
po południu. 


SKŁADKA NA RZECZ GMINY 
ŻYDOWSKIEJ 

85 Grynberg M., AI, I Maja 21, mafa 

86 Falke L, Zawadzka 30, pianmó 

87 Krakowska M., Pomorska 69, pianino 

88 Freiman T.. Sienkiewicza 22. meble 

89 Rubin J., Południowa 15, meble 

2 PROC, OPŁATA ZA PRAWO JAZDY 

PG MIEŚCIE 

% Baum Z, Złota 4, mehe 

51. Derdzikowski L.. Kihńskiego 85, meble 
3 wozy 

92 Forer E.. Narutowicza 34, biurko, wóz 
100 but. śmietanki 

9% Goldblum M., Piotrkowska 120, koń, 
wóz 

94 Frydwald S.. Protrkowska 36, 30 syfo= 
nów miedz. 

55 Krumhole A., Składowa 38, mebłe 

96 Sztajnberg i Śpiewak, 6 Sierpnia 102, 
kasa ogniotrwała, meble, 3 konie 

PODATEK OD SPADKÓW I DAROWIZN 

97 Frydman N., Traugutta 5, meble 


PODATEK OD ZBYTKU MIESZKANIO- 
WEGO 

96 Sender -Abram. Narutowicza 2, meble 

92 Tykociner M., Narutowicza 32, meble 

100 Tirner A., Moniuszki 11, meble 

PODATEK OD PRZEDMIOTÓW ZBYTKU 

101 Matys K.. Żeromskiego 33, szafa 

25 PROC, OD OŚWIETLENIA GAZOWE- 

GO I ELEKTRYCZNEGO 

102 Tomaszewski T., Zachodnia 39, mebla 

103 Zajączkowski W., Włodzimierska 6, 
urządzenie piwiarni 

2 PROC, OPŁATA OD UMÓW © PRZE- 

NIES. WŁASNOŚCI NIERUCHOMEJ), 

104 Zdziennicki J., Kikińskiego 85, meble, 
obraz 

DOD. KOM. DO OPŁAT AKCYZOWYCH 


105 „Albin“, Tow, Kilińskiego 90, kasa 
ogniotrwała, biurko, meble 


106 Łuba B-cia, PI, Wolności 5, kasa oe 
gniotrwała. 
PODATEK OD PUBLICZNYCH ZABAW 
1 WIDOWISK 


107 Komar B., Wschodnia 69. stoliki 
108 Komar, Rybarkiewicz i Groliński, Piotr 
kowska 63, pianino 


KOMUNALNY PODATĘK OD LOKALI 
ZA ROK 1924-1925 


109 Barnch A.. Pioirkowska 80, biurko. ka 


napa 
110 Izraelski N., Piotrkowska 82, szafa 
111 Karczmar H., Piotrkowska 32, 100 czó- 
łenek tkackich, waga 
112 Rozenberg A. Piotrkowska 26, szaty 
113 Szworgold J., Żeromskiego 15, meble. 
r.aszyna do szycia 
114 Stiller J., Piotrkowska 82, kredens 


PAŃSTWOWY PODATEK OD LOKALI 
ZA ROK 1925 


1iń „Nasz sklep", Piotrkowska W, kasa o- 
zniotrwała 


PODATEK LOKALOWY 


11€ Aleksandrowicz Ch., Zawadzka 28, me 
ble 

117 Bene A., Andrzeja 47, kasa ogmio= 
trwała 

118 Berlin M.. Narutowicza 47, meble 

119 Bernard Reingold, Kopernika 47. meble 

120 Bermie I, Piotrkowska 58, meble 

121 Bornsztajn Ch., Piotrkowska 56, kre- 

dens 

Sendowski B. Zawadzka 24, meble 

Brygier M., Żeromskiego 69, maszyna 

do szycia, meble 

Cygler A., Narutowicza 56, meble, dy 

wan, radjo-aparat 

125 Czarnobroda I., Narutowicza 7, meble 

126 Chabańska M., Zawadzka 23, meble 

127 Cywińska M., Zachodnia 52, meble 

126 Drajhom M., Al, I Maja 14, meble, fu- 
tro 

129 Dykman E., Kopernika 10, meble 

130 Dykman W., Kopernika 10, meble 

181 Dawidowicz E., Piotrkowska 34. 200 

kłódek, 50 świdrów 

Finkelsztajn B., lipowa 81. meble 

Frajdenrajch J., Kopernika 19, meble 

Finster L., Lipowa 48, meble 

Fiszer D., Narutowicza 49, kredens 

Ferster J., Piotrkowska 46, meble 

Frenkel A.. Piotrkowska 92, zegar 

Flattauer Sz., Zachodnia 54, meble 

Flatto L., Narutowicza 5, meble 

Gelade, Narutowicza 41, meble. piamno 

Gutman J., Zawadzka 6, meble 

Gebet P., Piotrkowska 114, meble, ma- 

szyna do szycia 

143 Glicensztajn W., Kopernika 19. meble 

144 Grosskopf L. M., Lipowa 27, mebie 


122 
125 


124 


132 
132 
134 
135 
136 
137 
188 
139 
140 
141 
142 


145 Goldwasser S., Piotrkowska H, 0 
sztuk skórek 

14¢ Goldberg A. M., Piotrkoweka 54, me: 
ble 

147 Grossman W., Narutowicza 4, meble 

148 Goldfarb W.. Piotrkowska 8, noble 

149 Gostomski B., Piotrkowska 76. 30 stoli 


ków, meble 

Gitler Sz.. Piotrkowska 18, meble 

Głogowski. Żeromskiego 42, meble 

Harcsztark H.. Żeromskiego 3, meble 

Hercherg Z., Lipowa 27, meble 

Heler M., Piotrkowska 110. meble 

Herszman L., Narutowicza 23, meble 

Herman S., Piotrkowska 22, meble 

Jaroszyński $., Kopernika 57, meble 

Jaknbowicz N., Zawadzka 3. meble 

Jochelson L., Piotrkowska 62, meble 

Knopt S., Aleksandrowska 56, meble. 

kapelusze, parasole itd. 

Knepel M.. A1. Kościuszki 22. meble 

Kaufman D.. Zawadzka 28, meble 

Kohn F., Piotrkowska 82. meble 

Kubicki F., Podłeśna 26, maszyna do 

szycia, meble 

Krystal B., Piotrkowska 24. pianino 

Kowalewski J., Piotrkowska 46, kasa 

ogniotrwała 

167 Kluger M., Piotrkowska 62. szafa 

166 Kom N., Śp. Akc., Narutowicza 4, kasa 
ogniotrwała 

16% Rotfogel D., 6 Sierpnia 21-23, mchle 

110 Kozak F., Piotrkowska 60, meble 

171 Lipszyc D., Piotrkowska 56, zegar 

172 Lewkowicz Z., Piotrkowska 82, zegar 

173 Lewi R., Piotrkowska 84, meble 

iT Lewin B., Zawadzka 35, meble 

175 Likiernik L., Wólczańska 74, meble 

176 Lerman Ch., Żeromskiego 27. maszyna 

do szycia, meble 

Mandelbaum J., Piotrkowska 42, gars 

deroba 

178 Medman Ch., Andrzeja 46, meble 

179 Mitler L., Zachodnia 63, meble 

180 Maćkowiak S.. Kopernika 27, meble %8 

kg. mydła z 

Majranc H., Narutowicza 22, meble 

Maćkowiak S., Kopernika 27, meble, 

25 kig. mydła. 

Mittler A., Piotrkowska 46. 1000 ksią= 

żek 

Majman M., Piotrkowska 58, meble 

Miuc B., Zawadzka 23, meble 

Maranc H., Zawadzka 30, pianino 

Nierucho A., Paryska 11, meble 

Nagel M., Piotrkowska 56, mebla 

Ostrowski M., Narutowicza 22, meble 

Offenbach H., Żeromskiego 58. mebla. 

żyrandol 

191 Pozner M., Al. Kościuszki 27, mebla 

192 Pinczewski F., Al. Kościuszki 58. meble 

193 Pinczewski F., Al. Kościuszki 53, zegar 

194 Pokorowski R., Narutowicza 25, mehle 

195 Prajs Z., Narutowicza 25, meble 

196 Pludwiński T.. Zachodnia 33, kredens 

197 Rabinowiez H.. Cegielniana 12. msbla 

109 Resier H., Kov vvika 19, mehla 


150 
151 
152 
153 
154 
155 
156 
155 
158 
159 
160 


7 


161 
162 
163 
164 


165 
166 


177 


181 
182 


185 


p Z Z Z Z Z Z O O Z O O Z A MM ZZA 
s g 


199 Rosenberg Ch., Kopernika 19, meble 
200 Rozenberg B., Kilińskiego 60, meble 
201 Rozenówna B. Piotrkowska 92, meble, 
maszyna do szycia 

202 Rozenblum J., Piotrkowska 14, meble 
203 Przygórski I., Piotrkowska 92, kredens 
204 Radomski A., Składowa 32, meble, wa” 


ga 
205 Stein L., Al. Kościuszki 26, meble 
20€ Szmulewicz H., Lipowa 57, meble 
207 Sztem A., Piotrkowska 6, 40 szt, +o% 
wanı 
Szeps 8., Piotrkowska 70, kasa ognio* 
trwała, meble 
Izbicki K., Narutowicza 4i, meble 
Stępnicki J., Kopernika 4, mebłe, mx 
szyna do szycia 
Szamiawski F., Hrabiowska 8, meble 
Galusiński St., Piotrkowska 108, kres 
dens 
Szwarcberg M.. Zawadzka 10, pianino 
Stock K., Zawadzka 19, meble 
Szewelew L.. Zawadzka 36, zegar 
Sznicer Ch., Żeromskiego 45. maszyna 
do szycia 
Szlamowicz M.. Zawadzka 39. kredens 
Bilberszac L., Traugutta 4, 300 mtr. 
towaru 
219 Thiele i Scheel, Al. I Mają 14, bawebia 
220 Ulinower W., Narutowicza 11, szafa 
221 Urbojtel M., Piotrkowska 22, mebie, pa 
tefon 
Winter R., Andrzeja 45, meble 
Wiślicki 5., Piotrkowska 10, 50 but. 
wina 
Rutkowski W., Pioirkowska 110, mebl4 
Wiśniewski B.. Narutowicza 1, pianino 
lustra. 
Witkind U., Narutowicza 44, moble 
Wolański M., Piotrkowska 56, szafa 
Warszawski H., Piotrkowska 88, meblą 
Wojtasiak A. Przejazd 55, meble 
Waserman B., 6 <Sierpnia 30, meble 
Wiślicki À., Zachodnia 33. mehłe, firan 
ki 
Warhaft F.. Piotrkowska. 60, kredens 
235 Wajnsztajn D., Piotrkowska 64, mob 
234 Lasman S., Piotrkowska 54. meble 


PAŃSTW, I KOMUNALNY PODATEK OD 
NIERUCHOMOŚCI 


285 Asz 0., Juljusza 5, meble 

236 Aronowicz M., Piotrkowska 9, mabtę 
237 Beeck A., Podleśna 14, meble 

238 Biterman F., Sienkiewicza 20. meble 
239 Binkowska St., Sienkiewicza 20, raeble 
340 Grynberg Ch., N. Cegielniana 7, meble 
241 Dunkelman J., Piotrkowska 119, meble 
242 Fuks J., Lipowa 45, meble - 
248 Grinberg Sz., Kilińskiego 78, mebla 
244 Holcman M., Andrzeja 45, meble 

245 Haman O., Cegielniana 128, meble 
24€ Herszkowicz Sz., Piotrkowska 66. mebta 
247 Hagendort J., Piotrkowska 109, meble 
246 Kroenig A., Piotrkowska 136, meble 
249 Kac F., Piotrkowska 117, meble 

250 Liberman S.. Południowa 2, mebla 
251 Lęczycki S. D., Narutowicza 35, meble 
252 Markusfeld W,, Cegielniana 114, mebla 
253 Millsner J., Cegielniana 99, meble 

254 Malarow M.. Cegielniana 10. meble 
255 Perczuk A., Wysoka 20-22, meble 

256 Szwarc A. Sienkiewicza 229, meble 
257 Tyler L, Trębacka 18, urządzenie biue 


208 


209 
210 


t 


212 


218 
214 
215 
216 


211 
218 


222 


223 


224 
225 
226 
227 
228 
229 
230 
231 


232 


ra 

258 Wegner H. i N., Kilińskiego 112, meble 

259 ZR ATI Ch., Cegielniana 3, 50 chu 
ste 


260 Zarzewski I., Lipowa 1, meble 
261 Zylberman E., Zawadzka 14, meble 


Dnia 27 czerwca 1930 r. mię: 
dzy godz. $-tą rano, a 4-tą 
po poludniu. 

OPŁATĄ ZA PRAWO JAZDY PO MIEŚCIF 

262 Szajnhole A., Braterska 7, kredens 

PODATEK OD SPADKÓW I DAROWIZŃ 

263 Górecka Z., Karola 6. pianino 

PODATEK OD ZBYTKU MIESZKA» 
NIOWEGO 

264 Pfeffer H.. Piotrkowska 147. radjo-apae 
rat 

PODATEK OD PRZEDMIOTÓW ZBYTKU 

265 Detke W., Główna. 47. szafa 

266 Szlaps 0.. Wólczańska. 230, meble 

2 PROC, OPŁATA OD UMÓW O PRZENIE 

SIENIU WŁASNOŚCI NIERUCHOMOŚCI 

267 Lubelska R. Su orrjowicka 12. maszy* 
na do szycia 


768 W ĘŻYR Je XUWĄ '41 80) szafa 


Nr. 155 


 PRZYMUSOWE LICYTACJE 


291 
292 
293 
294: 


KOMUNALNY PODATEK OD 
LOKALI ZA R, 1924 . 1925, 
269 „Nataris*, Piotrkowska 152, radjo-apa- 
rat 
270 Rozeublat T., Wólczańska 159, mebla 


271 Wojdysławski I., Gdańska 131 
PODATEK OD LOKALI 
272 Benda P., Rokicińska 11, meble 
278 Hoffman J., N, Senatorska 10, maszyna 
do szycia, meble 
274 Langhoff A; Wólczańska 157, pianino ble 


sze 


de 


RESTAURACJA 


„UOIlII-OTĄE" 


Moniuszki 1, tel. 111-04 


ZS 


Magistrat m. Łodzi ogłasza publiczny pi- |] 


semny przetarg na wykonanie w stanie suro- 
wym budynków szkoły powszechnej wraz z do- 
mem mieszkalnym oraz ustępami podwórzowemi 
przy ul. Rokicińskiej 41. 

O roboty mogą się ubiegać firmy koncesjo- 
howane i zarejestrowane. Oferty pisemne na 
oryginalnych ślepych kosztorysach, całkowicie 
wypełnionych, odpowiadające zatwierdzonym 
przez Magistrat m. Łodzi w dniu 4 czerwca 
1930 roku warunkom przetargu, należy składać 


275 Nowak S., Rokicińska 14, meble 
276 Szerman J., Główna 33, szafa, kapelu* 


277 Wożniakowski Z., Rokicińska 49, my- 
dto, maka A 
278 Wąsiewicz N., Rzgowska 91. maszyna 


PODATEK OD NIERUCHOMOŚCI 


279 Bornsztajn B., Anny 14, meble 
280 Bramczewski B., Przędzałniana 95, me= 


Wydaje w se- 
zonie letnim 


Ł3.VI. —* „GŁOS PORANNY 


szycia, meble 


= Z 


W/G 


w Wydziale Budownictwa Magistratu m. Łodzi, |W $> 


PI. Wolności 14, pokój Nr. 44, do dnia 24 


czerwca 1930 roku włącznie, do godz. 11.30, | BF 


w kopertach podwójnych, zalakowanych pie- 
częcią firmową, każda z napisem: „Oferta do 
przetargu, mającego się odbyć w dniu 24 
czerwca 1930 roku na wykonanie -w stanie su- 
rowym budynku szkolnego przy ul. Rokiciń- 
skiej w Łodzi* i podaniem nazwy oferującej 
firmy i adresu. Koperta wewnętrzna ma zawie- 
rać samą ofertę, zewnętrzna zaś, prócz wyżej 
wspomnianej koperty, ma zawierać dowód zło- 
żenia wądjum w kasie miejskiej, do depozytu 
Magistratu m. Łodzi w wysokości 14.000.— zł, 
w „gotówce lub innych wartościach, przewidzia- 
nych w Instrukcji o sposobie oddawania i od- 
bierania robót i dostaw, wykonywanych dla 
Magistratu m. Łodzi, zatwierdzonej uchwałą 
Magistratu Nr. 190 z dnia 27 lutego 1930 roku. 

Oferty będą otwarte w tym samym dniu 
o godz. 12 w sali posiedzeń Magistratu, PI: 
Wolności 14, pokój 24. 

Oferty nieodpowiadające warunkom prze- 
targu, lub złożone po terminie, nie będą rozpa- 
trywane, 

Przy równej wysokości ofert pierwszeństwo 


będzie przyznane tej firmie, która się wykaże | 


zaświadczeniem Polskiego Komitetu Normaliza- 
cyjnego o popieranie jego prac, które to za- 
świądczenie należy dołączyć do oferty. ` 


Warunki przetargu i załączniki (ślepy 
kosztorys z warunkami technicznemi i projekt 
umowy) można otrzymywać codziennie od dnia 
14 czerwca 1980 roku w godzinach biurowych 
w Wydziale Budownictwa Magistratu, pokój 41, 
za opłatą 20 zł., gdzie też wyłożone są plany 
do przejrzenia. yt 


Łódź, dnia 5 czerwca 1930 roku. 


1556 Magistrat m. Łodzi. 


[NIE 


i warunki spl 


od godz. 4 do 6-ej. 
Tylko 250 parcel! 


4 RÓ > 


= > > 
Caloszenie. 
Syndyk tymczasowy masy upadłości firmy 
„Józef Rozenblum* adwokat Michał Knepel 
na mocy art. 502 K. H. wzywa wierzycieli po- 
wyższej upadłości, aby w terminie 40-dniowym 
daty niniejszego obwieszczenia stawili się 
osobiście lub przez pełnomocników z dowodami, 
usprawiedliwiającemi ich wierzytelności w kan- 
eelarji jego w Łodzi przy ul. Aleje-Kościuszki 
Nr. 22, tel. 205-92 w godzinach 5—8 po poł. 
ioświadezyli, z jakiego tytułu i do jakiej sumy 
są wierzycielami masy: upadłości. 
Sprawdzenie wierzytelności na mocy art. 503 
K. H. nastąpi w obecności Sędziego Komisarza 
dnia 28 lipca 1980 r. o godz. 12 w poł. w Są- 
dzie Ukręgowym w Łodzi w Wydziale Handlo- 
wyin Plac Dąbrowskiego 5 pokój 15. 
Syndyk tymczasowy 
adw. MICHAŁ KNEPEL 
Łódź. ul. Aleje-Kościuszki 22, 


Dr. med. 


MELLER 


Choroby skórne i waneryczne 
UL. NAWROT 2 
TELEFON 179-89 
Pzzyjmoje do 10 r. i od 4—8 wio 
w nisdaielę od 11 —2 po południa 
Dia pań spec. od godz, 4—5 
po poł. dia niaaómośnych 


GENY LECENIC. 3234 


oz łzy 


Smaczne i obfite 


Obiady niki 25 © 


Pod kier. b. właściciela „Metropolu* p. M. Korngolda. 


i PRZEJAZD 1, 


— 1935 


281 Biaszczyk E.. Podgórna 20, meble 

282 Borkowski A., Rokicińska 13, pianino 

283 Cell Z., Niska 13-15, meble 

284 Cukier M., Jutjusza 15, meble 

28% Górecki B., Karola 6, kasa ogniotrwa- 
ła, maszyna do pisania 

286 Grzelak W., Kowieńska 9, meble 

287 Kruszyńska A., Kątna 56a, meble 

288 Kempińska F., Radwańska 56, meble 

289 Lamert Al, Senatorska 30, meble 

290 Lesz A., Lipowa 38, 50 kołder 


AREYDZIELEM DŹWIĘKOWEM JEST 


„NOCNA WARTA 


z CANN 


Najlepsze lody | 


za M, 
CH 


APTEKA ST. HAMBURGA i S-ki 
Główna 50, tal. 218-61. 


ROEE 


Wieczorem Wy 
piorwyorzędnych SIŁ ARTYSTYCZNYCH 


Piwnice bogato zaopatrzone we wszelkiego rodzaju trunki 
krajowe i zagraniczne, 


Wstęp wolny. 


CLAUDE FARRERGA 


295 


297 
298 


299 


meble 


Sz. 


meble 


poleca 


Dr. 


f 


CUKIERNIA 2 GOMOUNSKIEGO 


TEL. 133-72 i 209-87 
ja 4 at Pół 


Do lodów dodaje się 
wode sodowa i wafle 


moeg. —2108 


ST. PRAPOR 


Gdańcka 77a, 
GQINEKOLOG— UROLOG 


CHOROBY KOBIECE 
i DRÓG MOCZOWYCH 


tel. 208-95. 


Przyjmuje od 5—-T pp. 


dźwiękiem słów chcemy reklamować 
wyjątkowo piękne osiedle uzdrowiskowe 


„Raiałówici” 


są niczem wobec istotnych wartości terenu! 


jedźcie i przekonajcie sie! 


i w lecanigy „SANITAS“ 


ce 


Lahmert A., Senatorska 30, meble 
Lewit J., Piotrkowska 236, meble 
Makówka J., Rokicińska 20, meble 
Parzenczewski N. B., Kilińskiego 131, 


Sasalski J., Kilińskiego 207. meble 
296 Steigert G., Miedziana 20, meble 
Szwankowski Fr.. Nawrot 82. meble 


Sobczyński W., Pabjanicka 29, 


Wizner M., Żeromskiego 109, farby 


ny niskie 


rym 


Do akt. 
Nr..966-30 r. 


Ogłoszenie 
Komornik Sądu 
Grodzkiego w Ło 
dzi, Bronisław 
Pingielski 
zam, w Łodzi 
przy ul. Południo 
wej 20, na zasa- 
dzie srt. 1080 D. 
P. C. ogłasza, że 
w dniu 1 lipca 
1930 r. od godz. 
10 rano w Łodzi 
przy ul, ` 
Pustej 9 
odbądzie się sprz 
daż z przetargu 
publicznego ru- 
chomości, należą 
cych do 
Kazimierza 
Woźnickiego 
i składających sią 
z aparatu radjo- 
odbiorczego 4-0 
lampowego na 
prąd elektryczny 
z głośnikiem 
„Philipsa“ 
oszacowanych na 
sumę Zł 1200.— 
Łódź, dn. 2.6.30. 
Komornik 
Br. Pingielski 


Do akt. 
Nr. 2700—1930 r 


Ogłoszenie. 


Komornik Sad 
Grodzkiego w Ło- 
dzi Leo- 
nard Naborowski, 
zarnieszkały w 
Łodzi, przy ul. 
Głównej 17, na 
zasadzie art, 1030 
Ust, Post. Cyw. 
ogłasza, że w dniy 
2 lipca 
1950 roku od go 
dziny 10-ej rano 
w Łodzi, przy ul, 
Kilińskiego 192 
odbędzie się sprze- 
daż przez licytacje 
ruchomości, nale 
żących do 
firmy 
„E. Schmeller* 
składających się 
z kasy ogniotrwa 
tej i2 maszyn de 
pisania 
ocenionych ne 

sumę sł. 1920 
Łódź. 10.6. 30 r. 
Komornik 
L. Naborowski 


EZ 
Laiz Sieradz! 


Bliższych informacji udziela biuro sprzedaży: ul. Piotrkowska 101, tel. 183-97 > 
Komunikacja od st. Sieradz własnym autobusem. 7 


Tykicg 250 parcel! 


12 13.VI. — „GŁOS PORANNY — 19% i ; Nr. 159 


OPREA ROR AEREE ORC W E E ROWE RY ZZA 10 


arad Startytkej Fabryki Wyrobów Sukiemmych Z. BORNSTEIN, $. 1. 


szowie-Maz., ul. Warszawska-Szosa 59/71, odbędzie się stosownie do 
art. 19 statutu 


Zwyczajne Walne Zgromadzenie 


z następującym porządkiem dziennym: 
1) Zagajenie Zebrania i Wybór Przewodniczącego; 
2) Sprawozdanie Zarządu i Komisji Rewizyjnej; 


3) Zatwierdzenie bilansu i rachunku zysków i strat za 1929/1980 
rok operaeyjny — oraz podział zysków, osiągniętych w tym 
okresie; 


4) Ustalenie wynagrodzenia dla Zarządu i Komisji Rewizyjnej; 


5) Rozpatrzenie i zatwierdzenie budżetu i planu działań na rok 


podaje do wiadomości P. P. Akejonarjuszów, że w dniu 5-go lipca 
r. b. o godz. 6 po poł. w lokalu biura Spółki Akcyjńej w Toma- 
operacyjny 1930/1931; 


Lekarzy-specjalistów 


Zawadzka 1 


TEL. 205-38 


czynna od 8 rano do 9 wiecz. 
11—12 ) przyjmuję 4 
2— 3 ) kobieta—lekarz 
w niedzielęiświęta od 9—2 pp, 
leczenie chorób 
wenerycznych i skórnych 
Badanie krwi i wydzielin na 
syfilis i tryper. 
Konsultacje z neuroleglem 
i urologilem 
Gabinet Swiatło-leczniosy 


Kosmetyka lekarska 
Oddałelns poczekslnia dla Kobiet 


PORADA 3 Zł. 3236 


bi 
| 


KLINIKA I paee 
NATOA Miraże 


ogrodowa 10, wi 18-87 ||| (ZŁOTOWŁOSY ANIOŁ) 


OPIEKA LEKARSKA 
nad matką i dzieckiem. 


CENY PORODU 


ne II-ej klasie wraz z zabiegami 


200 zł. 4645 


Dr. med. 


J. Sadokiorghi 


STOMATOLOG 


chirurgja szczęk I Jamy ustnej, 
regulacja zębów 


Rentgenodjagnostyka 


ul. Płofrkawaka 166, —Tal. 1148-20. 
Ordynuje 3—7 5236 


LECZNICA 


lekarzy specjalistów 
przy Górnym Rynku 


Dijotrkowska 294, tel. 1234-80 
(uray przystanku tramw. pabjanichich, 
Czynna od 10-ej rano do 7-ej wiecz. 
w niedziele i święta do 2-ej po poł 
Wsaystkie specjalności i denty- 
styka. Kąpiele świetlne, lampa 
kwarcowa, elektryzacja, Roentgen 
saczepienia, analizy (moczu, kału 
krwi, płwocin, wydzielin itd.) Ope- 
racje, opatrunki. 
Wisyty na miasto. Porada 4 ał. 


Początek seansów o 


Porada dentystyczna oraz wene: w c WEW 
rologlozna dla chorób skórnych 


i wenerycznych 
3 ZŁOTE. 34 


P Í miesięczna „Głosu Porannego“ ze wszystkiemi do- 
renumera a datkami wynosi w Łodzi zł. 5.60, za odnoszenie — 
40 groszy, z przesyłką pdcztową w kraju — zł, 6.50' zagranicą — zł. 10— 


Redaktor: Eucsoniusz ironman Wydawca Prasa”: 


Arcydzieło genjalnego reżysera A. Feydera p. t. 


Wzruszający dramat, ilustrujący dzieje młodego 


Dodatek dźwiękowy i aktualny polski. 


Ogłoszenia nadesłane po tekście 40 gr.; nekrologi do 150 wierszy 30 gr., wyżej — 40 gr. Zwyczajne 
(str. 10 szpalt) 12 gr., Drobne 15 gr. za wyraz; najmniejsze ogłoszenie zł. 1.50 gr. Poszukiwanie pracy 10 gr. 
za wyraz; najmniejsze zł. 1.20 gr. Ogłoszenia zaręczynowe i zaślubinowe 12 zł. Ogłoszenia zamiejscowe obli- 
¿zane są o 50 proc. .drażej, firm zagranicznych o 180 pro: z 


6) Wybór -2 członków Zarządu, 1 zastępcy, oraz 5 członków 
Komisji Rewizyjnej; 

7) Rozpatrzenie i zaakceptowanie nowego statutu Spółki, uzgo- 
dnionego z treścią Rozporządzenia Prezydenta: Rzeczypospoli- 
tej o Spółkach Akcyjnych z dnia 22 marca 1928 r. 


8) Wolne wnioski. 


W myśl art. 23 Statutu Spółki akcjonarjusze, pragnący uczest- 
niczyć w Walnem Zgromadzeniu, winni nie później, niź 7 (siedem) 
dni przed terminem Zgromadzenia złożyć akcje Zarządowi w To- 
maszowie-Maz. 


W razie niedojścia do skutku w dn. 5 lipca r. b. Zwyczajnego 
Walnego Zgromadzenia w pierwszym terminie, Zgromadzenie to 
-odbędzie się stosownie do § 31 statutu — w drugim terminie, bez 
względu na ilość złożonych akcyj, w dn. 19 lipca r. b. o godz. 6-ej 
po poł. w lokalu biura Spółki Akcyjnej w Tomaszowie-Maz., War- 
szawska Szosa 59/71 z niezmienionym porządkiem obrad. 


Potrzeby 


wykwalif. buchalter obe- 
znany z prowadz. ksiąg 
w Sp. Akc. Oferty z ży- 
cior. oraz wymagan. wy- 
nagrodz, złożyć do „Gło- 
"su sub. „Dla Bezro- 


Dziś powtórzenie / | 
premiery ! ś 


$zaleństwo 
" młodości 
i miłości 


Ogłoszenie. 
Komornik Sądu 
Grodzkiego w 

Łodzi, Stanisław 

Dulkowski zamie- 


szkały w Łodzi 
ara Gdań. | Na dogodnych 
skiej 6, na za- w_runkaeh! 
sadzie art. 1030 Wielii wybór 
U. P. C. ogłasza, | wózków dałoctn- 
że w- dniu 20 | nych Krajowych i 
czerwca 1930 od | ssgzanioznych łów 
godz. 10 rano w |dek metalowych 
Łodzi, przy ul. | wyżymnnezek ame- 
Aleje l-go Maja | rykańskich, mote- 
Nr. 14 racy wyścielanych 
odbędzie się oraz materacy 
sprzedaż z prze- | Spzę ch 
targu publicznego „Patont* de 
ruchomości, nale- | meblowych łóżek 
żących do podług miery. 
firmy „Tiele Nabyć można w 


Szczęścia 


i Scheel“ fabrycznym skła- 
powadaiozna się daie 3249 
. z maszyn do wy- = 
utracjusza. robu pończoch „D 0 I p (i 
oszacowanych na 
sumę Zł. 8350.— ŁÓJŁ, 
W roli głównej Łódź, 4.6. 30r. | Piotrkowska 73 
RT £ n Komornik w poðdwóssu, 
ulubieniec publiczności St. Dulkowski tel. 158-61. 


Michal Czechow 


piękna 


imm. 


z RADJOPOGOTOWIE 
K arin d B 183-40, Pomorska 20, wszelkie zle 
cenia radjowe do 9 wieczór. 
ulubieniec kobiet 
BIŻUTERJĘ 


kupuję. Pełną wartość płacę, Sołid 
ne traktowanie. „Preciosa“, Piotr- 
'kowska 123 w podwórzu. 
5294—44 


NAJSKRYTSZE 
tajemnice odsłania słynna Chi: 
romantka z Galicji, jest to co- 
codzienną potrzebą, wiedzieć 
co nas czeka. Udziela cennych 
rad i wskazówek. Wróży. An- 
drzeja 32—1. - 1194-1 
Z 


ZGUBIONO 

degitymację zapomogową za Nr. 
46815 wydanę przez Fundusz 
iBezrobocia w Łodzi, na na- 
zwisko Henryka Jankowskiego 
zam. Stare-Chojny 8. 1195-1 


Gaston Modei 


oraz 6-cio letnia 


Bianka boret 


8, 10 wieecz, 


CENE zz 


I-sza strona 1 zł, w tekście 50 gr., 


n r: 


Wydawnicza Spółka z ogr. odb. , W-dmkami własnej Piotrkoweka . 


